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SŁOWA ST ALl ·~A 
napawaią nas wiarą w zwycięstwo 
Wywiad korespondenta „Prawdy" z dziekanem Johnsonem 

laureatem Międzynarodowej Nagrody Stalinowskiej 
l\IOSKWA (PAP). - Londyński korespondent duennika „PR.A.W• 

DA" - Ma:jewski odwiedzil w Canterbury dziekana k-atedry, w~a
łego bojownika o pokój, laureaita Międzyrułl'odowej ,Nagrody st<l'lill'lOW~ 
skiej - Hewletta Johnsona. W rorano\\rie z kore&pondei;t:m „f>rawd:l'. 
ooekan Johnson oświadczył, że pmyjął on z wielką radosc1ą w.iadomosć 
o prrz.yrz.nianiu mu Nagrody S1JaJ:inows1c.iej. ' 

Jestem pełen głębokiego uczucia Wlbięcmości ośw:i.adczył dzie-
kan Johnson - za okazanie mi u~a.nia przez ruch obrońców . Pokoju, 
reprezentujący d?Jiś połowę do:rosł.ej ludności wszystkich kraJów i -zwią
zany nierozerwalnie ze szlachetnym imieniem STALINA. 

Złączeni przymierzem pokoju z narodami całego ·świata 
Jestem głęboko wdzięczny za wyr.ny użnama . dla m~j 30-1.etnieJ 

pracy dla dobra pokoju i za moje starania, by prudstawić w prawdzi
WYm świetle cele, do kt-Oryeh dąży Rosja od tych ~ J>OCZitWSZy, gdy 
była. ona osamotniona, aż do dni d~isiejszych, gdy jest silnym i Potę.i
nym mocarstwem, je.dnoczącym dokoła siebie miliony bojowników • 
pokój i gdy - ja.k dawniej - broni pokoju. 

zdołamy powstrzymać zbrodniczą dłoń imperialistów W chwili obeenej, gdy świat cały stoi w obliczu groźby nowej 
wojny, nagroda, którą ot~ałem, jeszcze ba.rd7lie,i napełnia mnie na
~cbnieniem do wal.ki o pokój. 

Dziekan Johnson opowieooał następDJie kore5!I>0Ildentowi _,;P.raw
dj'" o rosnącym wśród narodu a11.1gielskiego dążeniu do pokoju. 

Przemówienie premiera J. Cyrankiewicza, wygłoszone w dniu 8 bm. w Oświęcimiu 
WARSZAWA (PAP). _ W dniu wygrzebali znowu jego ludobójcze i ją znowu broń do ręki hitlerowskim Ci, którzy remilitaryzują Niemcy i 

C 1 d I mordercom i bandytom. przygotowują nową wojnę, którzy 8 kwietnia b. r. premier Józef yran- u ożercze P any. . od Isk' ta '?broją «rmie zaborcze i grożą nam 
kiewicz wygłosił w Oświęcimiu na Najazd amerykańskich imperiali- Dla nas, dla nai· u po ·iego, bronią atomową, raz jeszcze jednak 

Mimo, że ruch w obronie pokoju - stwierdrzli.ł dzieka1D - nie osią
gnął jeszcze w Angl+l wJ.aściwego poziomu, to jednak rośnię on stale 
i jednoczy nairód. Dla na,rodu angielskiego myśl o wojnfa z Chinami, 
przepowiadanej przez najeźdźców amerykańskich - j~ nienawistna. 
Naród angielski stanowczo wypoWlłada się przeciwko remilitaryzacji 
Niemiec. - · wielkiej manifestacji bojowników o stów i ich pachołków na Ludowo- sprawa jest oczywista. Nowy Wehr- czynią rachunek bez gospodarza. Na 

pokój i demokrację, następujące prze Demokratyczną Republikę Koreańską macht - to nowy „Drang nach ich drodze stoi ogromny, setki milio
mówienie: był dla nas wszystkich groźnym 0 • Osten", nowy Wehrmacht - to nowa nów liczący ruch obrońców pokoju. 

W Clakończeniu swego wywiadu drtiekan Johnson oświadczył: 

Zebraliśmy się tu, przybysze z kra- strzeżeniem, że podżegacze wojenni wojna. Nowy Wehrmacht - to od- Na ich drodze stoi potężny obóz I 
ju i zagranicy, by uczcić międzynaro- nie cofną się przed niczym 'i gotowi wet. (Dokońazenie na str. 2) 

Wierzę mocno. że sprawa pokoju zwycięży. Za każd~ razem, gdy 
nad światem gromadzą się groźne chmur:\'. słyszymy głos Józefa 
STALINA, jego proste i jasne słowa, które na.pawają nas wiarą w osta
teczne zwycięstwo sprawy pokoju. 

~~~d~fy~w~ni~ ~~ ~-~~~~p~~~~~ ~~ Prop~~~nw~~bfymM~~ --------------~--------------------------~-~-----
tycznych i uczestników ruchu oporu, zrealizową<: swe plany pafiowania ciwko Polsce szaleje w Niemczech Q h b h łk W f I S t 
bojowników antyfaszystowskich. Stoi nad światem. Ale rychło ów sygnał Zachodnich. Oto właśnie ostatnie .roga ań y pac O ÓW . a - tree 
my Ws'r·ód pon"·~ych blok&w Oświ<>· ł d dni przyniosły nowy jej przejaw. W 

.~. „ ostrzegawczy przemieni się w zwon - Q •11 k ł d • ł I '. - • cimia, którego imię stało się sym- alarmu. Bo oto praktyka najazdu Lubece zapowiedziano zjazd delcga- Rząd ueu1 e za aza zra a nosc1 
holem grozy i zdziczenia, barbarzyń· amerykańskiego na Koreę pokazała, tów przesiedleńców z terenu Gdań- • • , ' 
stwa i bezgranicznej brutalności fa- że to nie tvlko polityka- hitlerowska ska, którzy wybiorą jakiś p~rlament F 
szyzmu, a zarazem pomnikiem mę· znala?.ła naśladowców w \Vaszyngto- i rząd gdański.. i proklamują je jako Sw„ 1·~towe1· Rady Poko1·u na teren1"e r~Tnc1·1· czeńskiej śmierci milionów ludzi. nie. Najazd amerykański na Koreę władze wolnego miasta. Ta nowa „ 
Kiedy nadeszły owe pamiętne dni ujawnił, że to również metody hitle- szopka, odegrana z natchr:ienia władz d • d • f ł k , k • 
roku 194s, gdy pomię~~ druty i ba- rowskie znalaztv pełne zastosowanie. anglosaskich, może budzić wśród nas Potężna fala protestów i oburzenia o pow1e z1ą na aszys ows ą prowo acię 
raki obozów koncentracy1'nych wtar- uśmiech politowania. Bo znamy już . 

• Nikt ni!ldy w Polsce nie zapomni 1 d b h d" · · PARYZ (PAP). - Na la.mach or- agresji. Na mkończeme Francuska nym pn.ez wzmu.ienie masowej kam gnęly wyzwoleńcze oddziały Armii os po o nyc rzą ow emigracyj- I 
losu \Varszawy, ale Korea po najeż- h kt" · · · · ganu rządowego ,,Journal Offi"ciel" Rada Pokoju domaga się cofnięcia panii na rzecz zawarcia paktu poko Radz. ieckie1·, kiedy na radzieckich nyc , ore pomew1era1ą się po • . .,. • • 
dzie amerykańskim to \Varszawa, · · t 'k h h' t „ z ukaza.ł si" dekret podi)isa.ny przez bezprawnego dFetu. JU między pięClloma w1elkuni mocal' czołgach wjechała miQdzy te mury sm1e ni ac is orn. e wspomnę " Kom""~~tY""'"a Pa ....... a FrancJ·i stwami. rozcią"nie,ta na cały kraj. Nie ma h 'b „ t k l ć z premiera Queuille'a, zakazujący .„ ..... ~ -.;uo• ~ ... , wolność, kiedy pii'ani sżczęściem i ra- " c oc Y 5ro es ową pos a pana a- • s·twierdza w swym proteście, że de- -::· „ * tam ani 1· ednego miasta, ani jednego 1 k' · k „ działaluości na terytorium Francji cością odzyskanej swobody szliśmy es iego, pozuiącego na rze ome„o cyzja. rządu jest niesłychanym a.k-

naprzeciw nowemu jutru - zdaw.ało osiedla. ani jednej wsi, gdzie żołnie~z prezydenta w Londynie. Ale owa Biura Swiatowej Rady Pokoju. tem samowoli i bezprawia. Chara-
się nam, że koszmar Oświęcimia, Da- i Iotn~ am~ryka~ski ni~ pozostawi - szopka gdańska jest przejawem nie- Dekret rządu Queuille'a, zmierza- kterystyczme jest, że rząd francuski 
chau i Buchenwaldu należ'V do bez· by rum, zgliszcz 1 trupow. I zmordowanej roboty politycznej na- jący do uniemożli\\rienia działalności zakazując drz:iał.a!lności światowej 

. ł . .., t Ten sam los, który zitotowali Korei, szych wrogów, którzy takimi impre- światowej Rady Pokoju na teryto- Rady Pokoju powołuje :;ię D<i dekre powrotne1 przesz osc1. L.e ym ra- l d E i h t . dk h ~ium francuskim wywołał w całym zem jut zło wdeptane w ziemię nie . chcą zgotować u om uropy. zam c wy aią na wę ę swyc ce- .... ty z roku 1939, wprowadoone przez 
zdoła się odrodzić. Gdyby nam tu na . tym ośwłęcim- !ów \~ojennych ludność .Niemiec Z~- kraju powszechne oburzenie. Fran- gra.bama Ojczyzny - Daladiera. 

. ' k § zed chodmch. Dlatego musuny czujnie cuska opinia t>Ubliczna rlWI"aca uwa- Kotbunistyczna Partia Fraooji Nie ma iuż wśród żywych Hitlera"i sktm. placu oboz?wyi_n, !0 P~ baczyć na tę robotę i bić w jej or- gę na fakt, że obecny krok nządu wzywa wszystkich ludQ pra<iy, 

LONDYN (PAP). Pt·zewodni-
czący Angielskiego Kom:tem Ohroń 
ców Pokoju Pritt potąp:.ł haniebną 
d~ę rządu francuskiego. Ten re 
akcyjny krok rządu francuskiego -
oświadczył Pritt - stawia go w sze 
regach wrogów poko.ju. 

• 
PRAGA (PAP). - Na wiadomość 

o zakazaniu we Francji działalno
ści Biura Sw.i.etowej Rady Pokoju, 
Międzynarodowa Organimc:ja D'.t:ien 
niikany przesłała stanowczy protest 
do premi&"a i ministra spraw we
Vll'Ilętrrz.nych w Paryżu. 

Mussoliniego, ponieśli zasłużoną k:t- sześciu laty poWiedział, ze nasi 0
: ganizatorów, mobilizując opinię poi- francuskiego nastąpjł w kilka mie- wszystkich patriotów, demokratów i 

rę liczni oprawcy z ich świty. Ale prawcy w mundurach Wehrmac~tu. 1 ską przeciwko wszelkim próbom kwe sięcy po podobnych faszystowskich przyjaciół pokoju, aby wystąpili prze 
z ich ś1niercią nie zeszedł bynajmniej SS dostaną znowu broń do ręki, ze stionowania naszych raz na zawsze dekretach, godzących w trzy wiel- ciwko bezprawnemu akł-OWi nądu 
cło grobu faszyzm, imperiali.i:m, mili- ich na nowo uzbroją i sformują w ustalonych i wytyczonych granic na kie demok1·atycwe organ:izacje mię francuskiego. Wzywa ich do energł
taryzm. Ci, którzy krew ofiar i żoł- zwarte oddziały, powiedzielibyśmy, Odrze,. N~sie i. Bałtyku: . . dzynarodowe - Sw.iatową Federa- eznej walki ci cofnięcie tej decyzji, 
nierzy drugiej wojny światowej po- że to fantazja obłąkanego umysłu. A J?o 1ak1ch !llecnych srodk<?w ucie- cję Zwią?.ków Zawodowych, świato jak róvi'llież 00 udzielenia stanow
trafili. przekuć w złoto miliardowych I przecież znalazły się takie obłąkane ~a1ą. się ~ te~ walce wrogowie poko- wą Federację Młodzi~y Demokra- · czej odprawy podzeg~m W()jen-

sl · b k' · k 't r · • ły k~óre w niespełf:la sześć lat 1u, mecha1 świadczy sprawa błogosła- tycznej i Międzynarodową Ikmokra 
zy tow - an 1er,z;y 1 api a isct umys ' . • h wieństwa papieskiego dla Oswaldą tyczną Fedcr.'loję Kobiet. 
Ameryki - i;ię,<!nęH po ,Iaurv Hitlera, ?O zakończeniu tamte1 rzezi, wpyc a-_ Pohla. Sp· o' łdz"1eln1·a . produ· k·c· v1·na w·· " Mołl~Qw1·e Temu uciekinierowi spod szubie· F1'<lncuska Rada Pokoju ogłQSiła _ l 

J A nicy, Watykan przesyła swe błogo- deklarację, w której stwierdza, że PR ZE D 1 M ·A sławieństwo. Na urągowisko parnię· decyzja ~ądu francuskie~-0 nie '':Y· k , ł • • · 
\. • ci _tych wszystkich księży katolickich, w~a zam1erzonyc~ skut~ow, vome- za on czy a siewy wiosenne 

----rr11l•M1111t111!1Q których krew zrosiła piaski Brze- wa.z an~oryte~ Sw1atoweJ Rady Po- , . _ . , • . . 
' K b" zinki, Oświęcimia i dziesiątków in- koJ11 opiera s1~ w~ Francji na ~Uło S~ółdz.ielnia . prod~kcyttna w :Mał· Społ®Jiel~w. produkcyJna w M-aJ

7 ~B im. Marchlewskiego Rada O 1eca nych mieisc kaźni, którzy cierpieli i n~h Francuzow 1 Franc~}'. ZJetl-1 kovv-ue - I><?~ait S1er~dz - p1~rw- kow.ie zwyciężyła ·rówDJież v·c wspc» 
Podjęte dla uczczehla howiązania o 10 proc„ " przędzalni walczyli tu wraz z nami. Na urągo· n~zonych w walc~ o pokoJ. ~ecy- ~ w poWlecie ukonczyła siewy rzawodnict"l.\-ie szybkiego obsie\vu ..,_ 

święta 1 Maja przez pra par~a Zygm!lnta Nazary im. a 1na l:}ych w hitlerowskich obozach kon- lej deklarocja - stanowi nowy Siew w tej spółdz!ielni ukońcrzony Jakie naw.iązała re s.połd21elmą -pro ZPB Sł I• wisko pamięci milionów pomordowa-1 z.ta rządu francuskiego - głosi da- wiosenne. . . . , . . 

·1 ' tk I · ZPB · · zanuai;t przyJętych w zo· R d K b' dd · ł centracyi'nych. objaw podporz„dkowania. si<> siłom rzostał w dniu 6 kwietni.a ,,. dukcyJ·ną w Tuba.dz.inie, ' cowru ww a m un. bowiązaniu 105 proc. wy a a o 1eca o zm u ""' ..., 
.!'.Iarcb1ewsk1ego zobow!i.r konuje 126 proc. planu pr1,ędzaln.i średnio-przę<l· 

Z ł f nej w ZPB im. Stalina po zania produkcyjne i>ą ·nie d,.,ienncgo, espó Józe " stanowiła "' Czynie 1-Ma 
t·ylko w pełni wykonyw~ Urbaniaka I>t'Zekroczył 20 jowym uprzątnąć tor ko-

l . bowiązania o '23 proc„ a 
1 

d · 
nc, a e l powai.nie P_!ze- majstra Ma~owskiego o:f ejowy z nagroma zoneJ 
kraczane. 0 42 proc. tam i leźl!cej już od sze 

1 ak regu miesięcy „bedn!lT-
t majster Józef Zal:oga całej tkalni, któ ki". 

Nawrotek, który wraz ze ra postanow:iła wykonać Pierweza partia przodc 
swym zespołem postano- plan w kwietniu w.100,5 wnic społecznych dożo
wił wykonywać plan " proc., realizuje go obce- na z 15 kobiet zobowi<!Za 
130 proc„ wykonuje go nie w 104,6 proc. nie swoje już wykonała. 

ZPB w Beł~hatowie w 150 proc. Salo1vi - Ko 
szarek i Polawski, których 

Przodownica pracy, tka dukcję o 2 proc„ z<tho
zmiany wykonywały 98 i czka Załęcz.na z ZPB w wil}~e s~oje przekt-?· 
36 proc. planu osiągają Bełchatowie. . wyrabiająca czyla l os1Qga oheciuc 
obecnie 108 i 112 proc stale 123 p-roc. swej bazy 125,2 proc. wykonania ba 
Partia salowego Zyherta postano·wiła dla uczcze- Z''· 
przekracza powzięte zu- nia 1 Maja podnieśi\ pro . Zespół majstra Wład}-

----- sława Kołaty z tyd1że sa 
Zakłady im. Strzelczyka 

Jak nam komunikuj(· 
nasz kores1>011dent S:. 
Żakowski, brygada mlo 
dzieżowa zatrudniona w 
wa1JSztac1e elektrycznym 
'" Zakładach Mecbanicz· 

sta.łacji elektrycznych <lo 
21 maszyn - wykonała 
już w 100 proc. 
Młodzieżowcom nie po 

zwoliła się wyprzedzić' 
i pozostała ezęś<: pracow 
ników warsztnlu r.lektt-y

nych im Strzelczyka po- cznego, którzy już rów-
djętc przez óiebie zobo 1ueż w pelni zrealizowali 
wiązanie założenia in- swoje zobowiązania. 

mych zakfa<łów, który w 
Czynie Majowym pod
niósł produkcję o 1 proc;. 
po dokonaniu ezeregu u~ 
spruwnicń, mających nn 
celu zmniejszenie Uo~i 
postojów orgi.nizacyj· 
nycb, podjął <lodatkow~ 
zohowil!zanfo zwiększe
nfa produknji jeszcze o 
procent. 

Ludzie 

Sztan~arem PokOju· · 
przyznaniu Międzynarodowych Nagród Stalinowskich 

lmie -Stalina 
nauki i pracy o 

Doniosłe w skali światowej wydarzenie, jaldm jest przyznanie l\łię 
dzynarod-0wych Nagród Stalinow$kich za działalność na polu utrwale 
nia pokoju - zostało przyjęte z entuzjazmem przez . społeczeństwo L<>
dzi i województwa. 

Do redakcji naszej napływają liczne WYP<>wicdzi, w których wy
bitni przedstawiciele pracy i nauki manifestują swą radość i uznanie 
.z okazji odznaczenia Nagrodami Stalinowskimi wybitnych, międzynaro
dowych bojowników o P<>kój. 

Jó7.El!'A SZEWCZYKOWA, wielo
krot.na przodownica pracy, obecnie 
instruktorka w ZPB im. F'eliksa 
Dzierżyńskiego, mów„i: 

„Wobec przygotowań d-0 nowej 
wojny, czynionych przez imperiali
stów a.nglo-amerykal'1skich, przyzna.
nie wybitnym obrońcom pokoju z róż 
nych Jn·ajów Międzynarod()wych Na
gród Stalinąwshich mówi samo za 
siebie. 

Fakt, źe nagrody te zostały usta
nowione p;rzez P1·ezydium Rady Naj 
wyższej ZSRR świadczy o pokojo
wej polityce pierwszego na świecie 
państwa socjalistycznego. 

Ja sa.ma miałam możność zwiedzić 
Zwią.zek Radziecki. Widziałam twór
czy wysiłek narodów raooieck:ich, wi 
działam ich umiłowanie wolności i 
s.prawiedliwości. Zdecydowana posta 
wa w wak-\J o poikój ZSRR, ~ielkiego 
narodu chińskiego, państw dem<>kra
cji ludowej i NRD - dodaje bodźca 
milionom obrońców p01koju na ca
łym świecie. 

Ta.kich bojowników jak Fł"yderyk 
Joliot-Curic. Sun Gzin-lin, Hewlett 
Johnson, Eugenia -C<>tton, Arthua: 
llfoulton, Pak Den Ai, Heriberto Ja
ra - odznaczonych Nagr-0dami St.a-

lin<>wskimi za rok 1950 - zna i ce
ni cały naród polski. 

l\'Iy, Polacy, dumni z naszych tra
dycji wolnościowych kroezyć będzie
my w pierwszych szeregach obroń· 
ców pokoju. Dowodem tego jest na
sza praca. Dowodem tego są zobowią 
zania 1-Majowe i ich realizacja. 

Pod Apelem światowej Rady Po
koju nie zaobrakn\e podpisu żadnego 
Polaka". 

broń do r~ki fa.szyśtom - Związek 
Radziecki, kraj postępu i sprawiedli 
wości społecznej, ostoja pokoju świa 
towego, nagradza ludzi, którzy spo
śród milionowych rzesz bojowników 
o pokój wyróżnili się najbardziej w 
walce o lepsze jutro lndrllkości • 

Nagrodzeni zostali mężczyźni i ko 
biety, biali i kolorowi, uczeni, dzia
łacze społeczni, polityczni i d'llchow
ni, ludzie różnych na1~dowości i róż 

-~· nych zapatrywań politycznych, któ-
Rektor Akademii Mwyc..,nej, prof. rych zjednoczyło wspólne dążenie cl() 

dr. EMIL PAL UCH, pisze: ocalenia świa>ta przed nową kata-
Przyznanie po raz pierwszy l'r!ię- strofą wojenną. Zespół osób µagro

dzynarodowych Nagród Stalinowskich dzonych jest d'Owodem obiek:tywnej 
dla zasłużonych bojowników o pokój oceny zasług połoz~nych w walce o 
jest wydarzeniem, które w znacznej p()kój i świadectwem internacjonali
mierze p1'Zyczyni się do wzmocnieńia stycz.nej jedności i SQlida.rności całe
światowego obozu pokoju. Fakt ten go światowego obozu' postępu i po
nabiera szczególnej wymowy; zwła~ koju, któremu przewodniczy wielki 
cza na tle ogólnej sytuacji politycz- Związek Radziecki. Przyznanie tych 
nej: kiedy imperialistycz.ni po<Ylega- na.gród wzmocni jeS>Zeze bairdziej bra 
cze wojenni uchwalają coraz wyższe I terską. więź między wszystkimi !udź· 
budżety 7.brojeni<>we, kiedy daj:i (Dokończenie na str. 2-ej) 

LAUREACI MIĘDZYNARODOWYCH STALINOWSKICH NAGRÓD POKOJU 
/ 

Baiberw Jara 
Sun Czin.-lin Hewlett ]olinson Eugenie Cotton. A~Tr.ur Ml)ulton . . 
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Zwycit:sko zakończymy 

kampani11 siewną 
Naród włoski nie da' $ię użyć U naszych 

przyjaciół 
1l~Uśmy wiosenną, kampanię lłiewn!ł. Wyru~yły w pole t1·ak

łery POM, PGR i SOM. Wyruszyli na. poła członkowie spółdzielni 
Pt'OdJ1k:cyjnych i <;hło11i 1"0$ł.>0dłlor'~ący iudYWidualnie, wyruszyli z moc-
11ym posł&n1>wieniem, ażeby siewy wiosenne pm.eprowad~8 jak naJ
lepił'J . t jak najszybciej. z post.ąuowienlem, ał.eby ~z sta.ra.ttną 
i te1·mmowił tJprawę, zgod11ie z założeniem Planu 6·łetnieiro osią„nąć 
wy~s7,e, nłi w ła.iarh u~ległych, zbiory z hektara. ' 

· jako narzędzie zbrodnic·zej agresji 
przeciwko ~krajom postępu i socjalizmu 
Przemówienie tow. Togliałłi'ego na zakończenie VII Kongresu KP Włoch 

WZROST PRODUKCJI 
ARTYKULóW MA.SOWEGO 

SPOŻYCIA W ZSRR 

Stały wzrost dobrobytu radzie~
kich mas pracujących przyczynia się 
do zwiększenia popy tu na artyk11ły 
powszcchncJto spożycia, Pragn11,c f•k 
najszybciej i l w jak najszerszym za
kresie z11sppkoić potrzeby ludno~~!. 
przedsii biorstwa podlegająoe Miftl• 
ster11twu Prz~mysłu ~ekkiej!o ZSRR 
tozwijają nieustannie produkcję tka
nin wełnianych, jedwabnych-i baweł
nianvch, obuwia, odzieży i innych to· 
\Val"Ó\·~· . 

Wysokość pnz,yszłych plonów jest w po.ważnym stopniu u~le-~nio
._ od IS'f.Ybkiego z«•końcunia. prac rolnych. Trzeba stwicrchić że w wie
lu wypadkach aktyw wieJl;ki i rady narodowe wiele wysiłku włożyły. 
aieby przygoto~anła do akcji siewnej prreprowaclzić jak na,,J.ta.ranniej 
tak pod względem technimnym i za.opatrzenia jaik :t mobilizacyjnym. 

Powiat kutnowski dzłeki ofiarnej uracy prezydiów powiatowej 
I gminnych rad na.rodowych rozpoczął siewy wiosenne najlepiej Pl'ZY· 
l'Otowany. Star„le przyg"ote>wa11e przystą,plły do wiosennych p.rac 
polnych spółdzielnie produkcy~ne i PGR. W Zes.i>ole Babsk pow. 
rawsko - 1J1azowieckiieg(l w wielu gospodarstwach zakończono już sie
wy zbóż kłos.owych. Spółdzielnie produkcyjne pow. kutnowskiego m
km}cz)'ly siew psT-epiey, jęczmienia., owsa. i ;roohu. 

W wielu gromadll-Oh, spóhl?Jiell»•ch produkcyJnyCh i niemal 
wszystkiCh PQR robotnicy rolni i chłopi pra.cują,cy, idą.o śladami ro· 
ltotników miaat dla. u~nią. dalia. 1 Mąją. ~obuwiią""1.&11i się skrócić ter
min 7Jako(w2eni;a wiosennych pra,e polnych. I tak spółdzielnfa p.N>llul<· 
cyjnp. w Lubią.towie pow. plotrltOW11kiego postanowiła. 7,akończyr ako.Ję 
siew11ą o kilką. dni wcześn!ej nii za.pla.nowano. Riobotnicy ?.espołu 
PGR CuNliew pow. łowirkie&"o rrobowiąza.Ji się '>króeićl c7.as prz~a
czony na wiosenne prace polne o 10 proc, Czyn 1-l\fajowy chłopów 
pra.cu.illCYeh puy~pieszy więc 7:alkońcii;enie a.kC'jj s:ic>wnej, a. tym sa- · 
mym przyczyni się do ~ostu •Ionów. 

Nie ~7.!!dTie ,iellnak gminne" rady tW.rodow~ i aktyw wiejski po
ira.fiły zmobiJh:ować -0hłopów pracud~ycb do walki o terminowe wY
konanie siewów Wl0$ennyołJ. W wielu wypadka'Ch całe gromady i gmi
ny uwwet przy~tą.pll;v i'lo prą-0 polnych bez u.a.leiyt~go przygotowania. 
Nie ws7,ędzie dopilnowano opracowania pia-nu µom0cy sąsied2~ 

kiil' j, nie wszędzie i>oszerzono 11raeę uświadamia.ją.cą. wśród chłopów 
ina.to i średniorolnych odnośnie kontraktacji. Były wypaqki braku po
mucia. odpowjedzialnośei za urodzaj nawet w PGR, które są głównymi 
dostawcami 'l!ia.ma. siewnego. PGR Chełmo p0>w. radomszc,1.ąńąkiego 
wysła.ło do P~S w Pi'Otrkowie 'W\llgon jęczmienia. siewneg-o o niskiej 
sile kiełkowan'ia, nie nadającego się do uprwwy. 

Państwo nasze chcąc pr:zyJ~ć z pomocą JK:Wu,łącemu chł~stwu 
l)ł"ZeZJl~ło obok tysięcy maszyn rolniczych olbrZY.mie Uości na.wo
zów sztucznych i nasion orarz powawe kredyty sur,..ecóllłie dlą, bied
nych chłopów, R~di;lelaaie tych kredytów było w wielu wypadkach 
niewłaściwe. Przydnelano je 1>0 kumot~rsku wybra'llym grumadoon, 'Le 
ft4u1dą dla. iru1ycb iirom~. ,ialt to np. zrobił Stanisła.w Wilk, sekre-
1'arz gmitµte.go 7'11.l'l'lądu ZSCh w Doma.niewica.ch pow. łowickiego, przy
cłil.-la.jąc dwóm &"N>JPWOm cały kredyt przeznaczony ,11a cm.iny. 

w: zystkie te llliedO<'l!M'nięcia., obok zaniedbań rl4} narod(>.wych, 
11Dowodow:aue były nledostatł-c.zną wciąż aktywnością, qjektórycb or
ganizacji paftyjnych, które mało uwagi poświęciły a.kcji siewnej. 
A PłlZCcież nąsze orga1li7-acje i>artyjne nie,iednokrotnłe d~ly nowód, że 
potra.fJą mol>iJlz°'vać mało i lirednlorolnych chłopów da zWYcięsklej 
re&lbJa4J,tl akcji pańrttwowycłt, j~ik np. w •kupie zba};a, Trrebą więc 'Za· 
nileclb'lnia te jak naj"2yl)olej o"1'ublć. Tueba. ~ać sobie sprawę, że 
akotJ. siewna, podobnle jak s)(up ~b~u Jest wJeUcą bitwą. o chleb, bitwą, 
z wroC"iem l<las owYlll , który 7,decydowanie wysłępu.Je prze<!iwko pań
stwu t ch.łop1dwu t>l'3(luj~emu, uchyta.Jąo 9i~ od udzicla.nia pomocy li~
sł~M,ldeJ, oilwod~~: cłlłoptiw mało i średniorolnych od kontr1tktuwania 
ilłk to miałq mltJ9ct1 w gromadąeh Krępe. i Sk01•atk1 POW. łitwicldego. 
Należy pomóc lJ'l"M:~•diom l'ad na.rodowyC\h w p~ełam:Vwaniu trudności, 
IMtleży do prac ~wią7.10.nycb ii. s·iewalJlł wolą.Jnłł(i wszystkich clłonków 
rad uarodow~·ch, 7-SJ,. ZSCh, ZMP i l>obiety wle.jskie 'l1'7R.Wr.oue w Ko
llM!b GosJ)OOyiJ. 

W r92poczętej akcji siewnej decyduje każdy dzień. D7J.ell, który 
....W.e być wykonysta.ny do pracy w polu, a przei niedbahtwo prze
szedt bez wlaściweco na.piecla. jest be'lJ>owrołnle stracony. Aby jak 
~jml\łej było beZ))owrotnych stra.t, jcst; konieczna. na wys<>klm pozio
mie utr.zyma.na operat:ywn()!j~ 11a.szych kierownictw partyjnych, pań

stwowych, spole<'ZllYCil i g~odarczycb w terenie. Trzeba umieć pu gu
spodaTSku d~trzcrać ka.ide niedociągnięcie i na mle,j.<icu je likwido
wać. Na.de wszystko potnebna jest wnikliwa. gleboko party jna I na 
wysok!ilu pcniomie odpowiedrialnośai utr'zymana koutTola wykunania 
l!Eltalonycb pl~mów. 

Prze.oz systematycznti czuwanie nad WYl'OtlYwa.nlern wy.tyczonych 
planów ,j za~ań na wS1:ystkicb s~blach organi'rA\cyjnyq1 w akcji 
siewn~j. DA drodze mniejętnero doprowadzania. tych zadań do uaj
ni'Ższych ogniw, jeżeli jesZCfle one -tam nie dot•ły, na. drod7.e rozwija· 
nin niel}rzerwanej walki . klasowej z kułałtiern. usiłującym saib~towa(· 
na1ną wailkę o chleb - partia nasza. Jta. czele mas pracującego chłop
stwa. Glldola doprowad7M wiosenną. lutmpa.nię siewną 1931 roku do zwy
oię$kieco końca. 

-Przemówienie premiera J. Cyrankiewicza 
(Dokończenie ze str. 1-szej) •1>rawę narodu walczyły tysiące bez-

RZYM (PAP). - W dniu 8 k wie
tnią ząkot'lczył obr ady VII Kongres 
Komunistycznej Partii Włoch. 
Członek KC Włoskiej Partii Ko

muniGt ycznej d 'Onofr:io odczytał pro 
jekł rezolucji , opracowany przez lrn 
misję organizacyjną Kongresu . ,P1·0 
j ekt r ezolucji zawiera dyrektywy 
dla organizacyjnej pracy pru: tli, w y 
nlkaj ące z r e feratów Togliatti Lon 
ga, z przemówienia Secchii i 'dysku 
sji. . 

? k onkluzj ach kom isji politycz
neJ Kongresu mówlł Pajelta. Odczy 
tał on rezolucję, która apl'obuje dzia 
łalność Komunistycznej Pa.r!U Wl<>ch 
w okresie od VI Kongresu Partii i 
w !mieniu Koni;-resu s,tawia przed 
partią i całym krajem - jako zaga 
dnienie centralne - pl'Opozycje To
irlłattl'ego w sprawie walki o „rząd 
pokoju" przeciwko ingerencji obce
go impcrlali7-mu i przeciwko włallzy 
m;lłej g-ur11tkl Jego słi.gusów wJoi>
kich. 

l711 Kongres Komunisiycznej Partii 
Włoch - s tw ierd7,a r ezolucja - wi
ta walki) narodu W}O'ikiego o pokój 
:Przeciwko podżegaczom wojeJtnym, 
?A>bowiązuje partię, aby pośwjęciła 
W&ZY111tkle słly celem wzmo:i:e111a roz 
machu tej walki i celem pomyślne
go przeprowadzenia. narodowego 111.f 
\>il!Cytu w sprawie 7,awar(lfa paktu 
pokoju mlędz:r )'>ięcloma wielkimi 
mocantwami. 

Kongre,o; wybrał jednoinyśln1e no 
wy Komitet Centralny z 'l'ogliatti'm, 
Loniro, i;;ecchia. i inn~·ml kiP.rownikR 
mi partji na c:11ele. W !>kład władz 
centriiJnych ą:ybrano rów11ież 1nlo
u31cb lldałaczy, którzy wyi;unęli si~ 
n:i c7,oło w ost.ah1ici,. łatach. 

. Palmiro To11:llatti ooctsurn,Qwat w y 
ntki Kon~resu, Togliatti oświadczył . 
7.r <'ł~rsilmsja i uchwały K on t:(r eRu 7.a 
demom;!rowały dojrzałość, duch bo 
iowy i 7.0r"anizowa"l ie Komunislvcz 
nej Partii Włoch. ldóra ki nru je · si0 
w ielkq nauką marksizmu - lenin iz
mu. 

KongrPs - powiedział Toglia\ii 
- zMlał dru7.gOCący cios oszc7.errz•~.i 
kampitnil wrol{i}w, twierdząc~·cb, i ·;, 
partia. komunistyczna. przezywa rze
komo kfy?.ys. Te oszc.zerc;;e kłam.
stwa zo::falv zdem entowane z tl'ybn 
ny Kom:rern pr;;ez przedr;;tawlC'i<'li 
najwiP,kf;zych włoskich . zakładów 
przemysJ()wych . przez kier ow n ików 
naj ~iJn.iP.i!'?!e j oriranizacj i r.wiąr.ko
we.i k ra j u, przez przed: t awicieli m mi 
ludowych mia~I i w~i. gd :rin p0d kir 
rownictwem partii komunistyc?n e i 
dokonuje ~le gJ~boki prnc·p.s prze
nbrażPnia i wyzwalnnia sic z niewo 
li. k tóremu przy~\viecajn ideały 
w~·zwo1en ia i p-0stępu . 

Ostro krvt~·kowaliśmv sanwch sic 
b!e - powiedział Tog li atti J est t o 
07.nakq naszej !'i ł~·. Z zadowolPntem 
stwierdzn m, że :iu łym Kongre!'li:> 
kr'.\1:Vka· i samokryt.~·ka stałv na v.ry 
sokim poziomie i b.\rlv bni·dziej twór 

, cze niż na poprzi>dnir h kongresach . 
W swe.i h istorii K omtmistvczna P ar 
tia Włoch c1.yniłn tym po~\•ażniej~7<' 
kroki . im surowiej osadzała sama si e 
bie i im bard;d(' j · zciec~·dowaniP 
wskazywała na w h:irnc bledv i n ic
docią~nięcia wsz:vstkim sw;1;m człon 
k om i całemu narodowi. 

Ct>ntrl'lna.. re:r..cłuc.ia Kongresu jest 
re7.0lucjl\, o Jlflłf7.Phlr rządu. który po 
trafi uratować p<1kói dla naroclu 

iruien11ych bohaterów wolności, byli 
państw pokojowych, pod wod21ą ~-ięiniowie polityczni i żołnierze ru
Związku Radzieckiego. Apel Sztok rhu o()O:u, zloż11 uro.czys te przyrze
holmski zabamow,ł dłoń, która cbcia czerue, że> nie u<itan3 w walce, dopóki 
la rzucić bomb!( atomową na Koreę. ni<> zwycięży ostatecznie sprawa po· 
Swi.:ttowa Rada Pokoju mobilizuje koju, wolności i de mokracji, sprawa Rząd hinduski odmawia wiz 
dziś masy, by powstrzymać dłoń, któ- człowieka. 
ra wkłada znów karabin w ręce hitle- Cześć palllięei tnilicmów ofiar fa- działaczom rUthU pOkOjU 
rowcom, by zmusić tę dłoń do pod- szyzmu! YN 
i I Pak• k · Ch ł h LOND (PAP). - J ak doniosta 

p san a •U po OJU. wa a bo alerom, 'rtóny· rOl':J.\'rO A " „ gencjo Reutera, rząd hinduski od· 
C:i;y jest możliwe, by na-.,,1.n akcja, mili Hitlera i przynieśfi W())ność na· mówił wizy wjazdowej do Indii dla 

akcji\ obrońców 11okoju zdołała za- rodom - chwała Armii Radzieckiej wzięcia udziału w dl'ugim Ogólnohin
trzymać zbrodniczy pochód agres.o- i jej Wodzowi .Tózefowi Stalinowi! duskim Kon~resie Obrońców Pokoju, 
rów? Tak jest. Jest możliwe. Trzeba Niec,h żyje pot!'żny front pokoju! Fryderykowi Joliot-Curie, Paul Ro-
tylko, by miliony ludzi ws zystkich ' Niech żyje naró1l polski! besonowi i Hewlett Johnsonowi. 
krajów stanęły do apelu i ()Okazały ----------------------------~-

Prowokacje faszystów titowskich 

włosJdego i w :>p<>sób zasadniczy 
:nnhmić politykę zagraniczną, prowa 
d:.ion;• obeonie przez 1ząił obrzcści
jaiisko - demoJ;:ratyosny. 

Zwracamy się do ca.Jego narodu 
włpskiego, do eałego kraju, do każ
dego. kto jest w stanie zrozumieć 
iiowagę naszego sygnału, ostrzegają 
ccgo 1nzed nlebezpił"czeństwem. 
'Vzywamy cały naród włoski, by głę 
b<>ko zastanowił się nad tym i zje
dnoczył się, aby uniknął. wojny. 

polityki pro~ad11ą,cej go do wojny i 
katastrofy. Niecha.I nie ma.fa, lhtzji 
obecni kiero-11\lcy poUt;vczni; Wło
cby przeżyły tuż tragiczqe doświan
czenla, WJochy nie pójdą u nimi 
po tej drodrie. ~ ,faśnieJ~ey shlje 
się charakter tej drogi, tym barddt1j 
zdecy,lowany jest protest kraju. Na 
ród włt.f'ki odmówi walid w wojnie 
w Służbie agresywneiro lmperlaliz~ 
mu amerykańskieg() przeciwko 
Związkowi Radzlecktemu i krajom 
demokracji Judawej, wojnie prze-

Zwraca.my się do włoskiej klasy ciwko postęPowi! 
robotnic:zej, wzywa.ią.c Ją, by s11eb1l- Nikomu nie ~ozimy, lecz równ\d 
ła swą. funkcję mądrego, głębOko ro nie prosimy klasy panuj~ej o po
zumiejąceg<> zagadnjenia, kierowni- kój jak 0 jałmużn~. WaJczyll\y o po 
ka narodu. Zwracamy się do mas kój! 
pracują.cych miast I wsi, do warstw Zadaniem komunistów jest pra -
średui-Oh, do inteiicencji, do młodzie cować i w~lc'Lyć o to, iłbY zatrimnfo. 
ży, do kobiet. na które spa-da naJcież wała wola narodu włolikiefCl, wola 
sze brzemię wo;lny .Nie tylko ostrze pokoju, odrodzenia ekonomicznego 
gamy ich pned niebc>zpiec7,eń- i zwycięstwa. demokracji. 
stwem, lecz również roz;wi.1amy Po powrocie do domów, mu~imy 
Jlł'Zed ilimi glęb-0kl1- krytyltę międ-zy natych miast przyalqpić do pracy, aby 
narotlowej. wewnętrznej. ekono1ntcz wprowadzić w życie przyjęte uchwa
nej i społecznej s~·tuacji, w kt9rej ty. Od słusznego rozstrzy~nięcia nai
znajduje Si~ nasz l•raj z winy OhM• mnieisze~o nawet zaga dnienia nas?.cj 
nych wtadcow, pracy zi.le7.y stały wz:rost zdolności 

_Tak samo .pra ~rillemy r.a.~błoc woj l p~r.lii, ~'? rca!izowat~i a jej podstawo
me - powiedział Togl1att1 - pia- we1 lum pol1tyczne1. ktorą wyraźa
gniemy litworzyć we Włoszech now' my słowami: ocalenie poJicoju i woł· 
sytuację s1>0łecz110 - polityczną, w I noilci. 
której kraj odmówi popiera.nia. nadal Do pracv towarzysz~! 

W roku 19S1 produkcja tkanip ba
wełnianych wzrolinie w po1·ównaniu 
z rokiem 1950 o ~l proc., tkanin le· 
·dwabnyc-h - 31 proc„ obuwia - I) 

16 proc., wyrobów futrzanych a 
28 proc. 

ROZWóJ HANDLU 
ZAGRANICZNEGO CHIN 

Handel zal(raniczn'l' Chińskie} Repu 
blik i Ludowej w roku \()50 rozwln11,ł 
się pow i1 żnie w porównaniu z r ok iem 
1'H9. Po raz pierwsr.y od 1878 roku 
ekspnrt Chin był większv od impor• 
to.1.· N;idwv?.:,a eksportu nad impoT
tcm wyniosła 9,31 proc. 

Pierwsze micj~ce w handh1 zul!rlł
nicznym Chin zajął Związek Radziec
ki. P ::idAtawowym itt"tykułem im?ol'
lu Chin były w roku ub. urz(\dzonia. 
przemysłowe i obl'abiarki oraz ~u· 
rowee. 

L~dzie nauki i pracy o przyznani"u 
Międzynarodowych Nagród Stalinowskich 

(Dokończenie ze str. 1-szei') I nak .;tron y rosmi s ily poko,iu n ie tył- nistów, świadczy on nrijdobitniej , T.fl 
ko w Związku Rarizieckim I krajach walka o pokój obchodzi wsiy;itkit h 

mi dobrej woli oraz s tanie s i ę bodi · c:en~ok~~cj! _ludowej, ~le> i w , kr~,iach uczciwych lud~i nn c1:1łym 8wiecie. 
com do wr.możcnia w.y,~iłków iirzez nR ś ~ap1 taluit~ ~znych .. f;'.c!Z I<' _mas~ pt l\cu- .Tako a kto-r i prac owni k tentru zda-

• • • • . 
1 

• iace przec1ws taw1a1a stę fabryka.n- ję sobie w pelni sprawę z doniosło~ 
w,;zystkich dla m;;i towaina po ,,OJ\l. t~m broni, nic che~ \~c na r zez g oto- ci wlnczenia tcat111 w s~i·awe walki 

W . .\ CŁAW BANASIAK, kierownik 
oddzi:i lu cze•alni, wy bit.ny racjona li· 
:rntor z 7.PW im. Gwardii Lnd()wej, 
oznajmia: 

waną im p1'zez kap itnlist6w. o pokój. Przyznanle Stalinowskich 
Fakt przyznania Stalin9wskich Na t\agród Pokoju wielkim bojownikom 

gród Pokoju ludziom o różnych prze o sprawę pokoj u jeszcze bardziej po 
konani;łch politycznych lud7.iom budza urnie i wszystkich pracowni
t'óżnych wyznań demasku je kłam- ków teatru do wzmożenia swe~o WJ 
stwa kapitali·s.tów, jakoby walka o siłku. do zwiekiuenia wkładu w O!!:Ól· 
pokój była wylacznie sprawa komu- I noludzk~ walkę o pokój. 

Nowy siewnik radziecki 
zapewo1a lepszą kultu1·ę uprelW~' roli 

Zwit!lek Radziecki od piel"ws:.1~·c h 
dlli s wojego istnienia stoi na .stano· 
wi 'l.l< u pokoju między narodami. Do
wody tego mieliśmy JUZ nie jedno
krotn ie. ·w ON?: rni?~owic stanu 
ZSRR zawo;zc bron ili i broni;i spra
wy pokoju. Jeszcze j ednym dowodem 
umiłowan~a i koń~ekwentnej walki o 
pokój był fn kt tntanowienia przez MOSKWA (PAP}. - Rolnictwo ra - Iwo od 2 do 5 cetnarów zboża z ha. 
Prezydium .Rady )(ajw~;ż~·t1:j ZSRR dzłeckie otrz,•malo nową, doskonałą \ Radticckie zalclady butlo•vy mn
w dniu 20 grndnia HH9 r., z okuzji mnszyoę . Jesl to siewnik S. B. - 4.8. szyn ro1nicz-ych rozpoczęly iu"l servl-
70 rocznicy urocl?:in wielkiego chorą Dzięk i nowej konstrukcji wewnętrz· ną produkcję siewnik<łw lvpu S. 
7.«go pokoju, wodza i nauc zycid a m l· nej. z asiewa on w odróżnieniu od · B. - 48. 
r·o<lu r adzieckiego, J ózefa Stalina - siewników znajdującyci1 Mię dotych- ---------------• 
:\1ięd zynarodow.vch Nagród Stalinow- czas w uż:y ciu jednakową ilość na- !\ · · 
~kich r,ą d r.iałalnoi"ć na polu ut nva· '\ s ion na 48 gr?.ądkach a nie na 44. ' a mOl'Rl~ 
lenia pokoj u miętJ,zy na rodami. Na· Konstruh1ur tego siewnika , W. Bo- H b krok g r ody Stalinow,;k ic za rok 1950 ; gitczow, doszedł do wniosku, iż siew a n ie ny 
p1·zyznano wybitnym dziala c:;<,0111 wal- na wąskich l!rr.adkach uniemożliwin 
ki o p-okój. Fa kt, że nagrody te otrzy rozras tani~ się chwaslów ; dnje tym H:r;qd Queui!le'u. Mocha, Sclmmaiw i 
mało siMmiu wvbirnvch obrońców ~amym większe· plony. Pl1'1'l'na :wl:11";11ł świ<11ou·ej nad:ie Po. 
pokoju "!. różnych' krajów. bez wzg!~ Siewni'< S, B. -~ 48. wypróbdwam· hoju d:i<tfa(11ości rw tercnir ł'ranc;i. iVi~ 
du na ich urzvnależność klasowa. znslał na pol ach Ukr ainy • Kauka zu. m« ur:ciu ego c;lou•iel•o. f.-tór,·m b,· 111 
\\'ierzt>nin reiigi,\i1e i kolor skór~r ...::_ Kołchoinicy uzysk ali tam dodalko· tt'iadomo>ć nie u·~trzqsuęla. Otu 'r:r,d 
świadczy nn,idobi tnicj , że spra wa po- ::;najdu j(IC')' sir 11 flf(l(l;;y 11:bre" 1wii 
kojn - to sprawn ogólnoludzka. u-/osuego 11'11"odu, z protekcji obr<>ga 

Wielkie to w ydarzenie stanic się Ff AP p pi~łn U "1e rzqdu, tz:yslu~wjąci· si~ temu r;(· 
1
t11d, 

nicw:.1tpliwie bod:7.cem do dahzego "'f dc11cąc inlrresy ttfo.•ne~o narodu uC':v. 
wzrostu ~ił obozu pokoju . „Naród poi zbrodnie Amerykanów nil kroi.„ l11tir.1· w spll<ttb OSllllec:m~ dr-
, '- i r.na swo.ią dro1tc. Drogę tę ws.ka- "'"·~k11jt' jeg<ł wnjr1111r. am y po/wjou e 
zalo nam VI P lenum KC P ZPR. My, w Korei ab(ic;e, 
racjonalizat orzy, pionierzy postępu t>odejm11ią<· te df'cy:i,ię. r·i <1tl f raricu• 
t echnic:m ego w Planie 6-letmm, be· WARSZAWA (PAP). - Sekreta- .~ki ra :; jr.1zczf" 11osl11szrtie wq1eł11il <ly-
dziemy równocześnie pionie1·ami wal- riat Międzynarodowej Federacji b. rektyicę IT <1sz.r11 ;;to1w. Jfon ie/J1p· krok 
ki o pokój. Więżn.i.ów Polityerz.nycb (FIA?P) ob rzqdu francus kiego to jerln flc:eś1;ie wv-

P lebiscyt pokbju, jaki w krótce od· I radu~ący w ~statnkh d niach w ~ar raz stmclru. slużalc:o.\ci i c:.ynii,ctJj 
będzie się w na.~zym kraju, wykaże sz~w1e , ~gło51ł rMOlucję następu.ią- 5"Yhkie po.~tępy ino Prwrcji fo~:.y:ac1i 
wole milionów Polaltów zachowa nia' I CCJ tresc1: /,rciju. ~trnc/111 n• oblicsu raiąż r(w1qr.oj 

tnv~ lcgo pokoju na całym świecie . Mi~tlzynarodowa Federa-0ja By- 1iouggi i slmtec;;no.~ci ruc/111 w nbru.11e 
świadczy o tym ofiar na praca, śwind łych Więźniów Polit3·rznych (FIAPP) pohoju. SluU-ilc:o.;ci wobec imperiali
cil). o tym masowo podejmowane za . piętnuje nikczemne okruciri1stwa, .•fuw amer' hmi~kidi. htór::y boją się 110-
bowi~zan ia 1-Majowe. zniszczenia i masakry, jakich nieu- lw.irt. pm.gną r.cojny. faszyzacji 1.-raJu, 

* stannle od miesięcy dokonują w Ko k tóra znri/(l;;W już u,·ro:. u: :-0lmzie dz•a

Wybitny artys ta scenicz:ny, dyrek
' nr Pn.ń ;;tw1>wego Teatru Nowcg u i 
rektor Państwowej Wyższej Szkoły 

dowodnie, że nie chcą ~·inąć za obca 
sobię sprawę, że nie chcQ. produko
wać narzędzi nwrdu dla am€"ry1mń
ski('h imperialistów. 

P r zy1patrzmy się · zachodniej EUJ.'<>
pie. We Francji i :i\~łoszccb olł>rzy
mia większość na1·odu stauowcr.o wy 
powiedziała sie przechvko udziałowi 
w amerykańskiej wojnie. W Niem
crech Zachodnich rośnie opór mas 
przeciwko l·emilitacyzacji. Niemcy 
Demoktratyczne, w imioniu którycl1 
przemawiała tu wdowa p o wielkim 
synu niemieckieg o narodu Tha<'lman
nie - Niemcy Demokratyczne to co
raz mocniejszy bastion pokoju. W e 
wszystkich· krajach szerzy się ruch 
obrońcl'>w pok-0ju. W krajach kolonia! 
nych i pół·kolonialnych nienawiść do 
impe1·ializmu rozpl'<>mienia si ę . w ża
giew l>untu i czynnego oporu. 

0 3 O'raDl•Cy alban' s•~ ,·ei Teatralnej w Łorlzi, KAZIMIERZ 
~ Ił. 3 DEJl\lEK - o~n iarlcza, co nastf-

reł amerykańskie siły zbri>ine. Bo- ł<1l11ości światou:ej Federacji Z1c1q:ków 
haterski ten kra,i jest straszliwie pu Zawodowych i lllięd:ynctrodou:ej Demo
stoszony. Już blisko milion łudzi: kratyc111Pj Fedem cji „Kobiet, ś1ciatowej 
mężczyzn i kobiet, staruów i dzieci, PedPrac}i Młod;;ieir, co :;riajd11je stcdy 
zrint:ło pOd irnizami miast i wsi lrn wyrnz w pr: e$Uidowa11iu obrwicóu: po

reańskich, zma.rło wskutek tortur, /;oju. 
lub zostało bestial~ko 7...gladzonyclt Ale tenorystyrz11c :arzqdzenia Que;61-
w obozach konC'entra-cyjnych, B?z- fr,·,;io i Moc/ufo:, :oar::.ąd:.cm iu 110s:qce 
cenne skarby prastarej cy·wiJlzacjl .~temJld 1fitleruw i Trumanim, rrie osiąg 
są systematycznlc ni-;zczone. "IJ =<m7i1tr:u11ego celu, Sąd~ą. ;„ wln 

A w krajach obozu pokoju budujo 
się nowe życie i narasta potęga gos
poda rcza. Złamią Sóbic 1~by o tę po
tęgę siły materialnej i 11otęgę idei 
pokoju przenikającej setki milionów 
ludzi - ci wszyscy, którzy popróbu
ją dokonać za}Jiaehu na pokój świa
towy. 

Szeroki jest ' front naszej walki, 
j~t w nim miej'!Ce dla każdego pa
trioty, dla każdegu uczciwego czlowie 
ka. 

Idziemy 111aip.rzód, budujemy piękne 
jutro naszej pięknej ojczyzny. Wszy
stko eo żywe, twórcze i ojczyźnie od-. 
dane jest z nami. Niechaj na· tym 
miej'l<:u kaźni, na tym miejscu gdzie 
miliony oddały swe ży<!ie, gdzie za 

ł 

TIRANA (PAP) • ....,,.. Ministerstwo, „Rząd Albańskiej Republiki Ludo- puje: 
Spr aw z;agranicznych Albańskiej Re wej wzywa raz jeszcze ONZ <lo po- ~rz.yzn:rn ie Sta lino.wski~h. Nagród 
publik i Ludowej wystosowało do czynienia niezbędnych. kr k. , ~OK~Ju .ma w obe~neJ, .wc111z zn<Btt:z~ 
rządu jugosłowiańskiego notę pro- cel 1 . i 0 ow '" JąCeJ ~1e, sytuaCJl m 1ędzy112rodoweJ 
testacy.jną, w k tórej zwraca uwagę u po o_zen a kresu prowokacyjnej znnmien~e i doniosłe znaczenie. Ka-
na liczne wypadki naruszenia w d'dałałnoscl rzJldt~ monar~ho - fa- 1 pi tnli~ci . dorabiający się na p rodu k· 
marcu br. gr a ni c AlbanH prrze-z lot- ~Y8.~?wskłego, ll:tora. ·iagraza pol•o- eji bl'opi, na mordowan iu milionów 
n'ietwo jugosłmv'iańslvie i wojska lą- JOW• · I ludzi - prą do wojny. Z drug iej jed· 
do we. 

Not a albańska wylicza srzczegóło
wo fakty naruSLen ia granicy przez 
żołdaków titowskich oraz podkreśla. 
że faszyst-0wsk i rząd belgradrzki pro 
w adzi celowo wrogą, agresywną IX> 
litykę wobec Albańskiej Republiki 
Ludowe j, orga.nizu.f'lC systematycz
nie wszelkiego rodzaiju prowokacje i 
wYkonując w ten SłłOSÓb instrukcję 
SwYCh mo.codawców - amerykań
skich i angiels1dcb podżegaczy wo
jenn~ch. 

.,. „ l(· 

Minti·sters1.wo Spraw Zag.ranicz
nych Albańskiej Repuijliki Ludowej 
wręczyło poselstwu włoskiemu w 
Tiranie notę, w której protestuje 
energicz.ni e prri:eciwko prowokacyj
ne mu naruszeniu granic Albanii 
przee samoloty włoskie. 

* * :;: 
W depeszy, skierowanej do ONZ, 

ministerstwo - wyliczając wypaqki 
nar:iszenia granic Albanii przez sa
moloty ~eckie - stwieTdza m. i n. 

W"spólna a1.-cja 1..·fosy robotTLic:ej nie rltpufoi~do remilit(1Ty;;acji Niemil!C Zoch. 
(„Prieden~post") ... . 

• 

l 

im sir <1.•ł<lli ;ć ruch re obronie IJUku; 11. 
i\liędzynarodowa Federacja By- Zlud1tP 10 llHll"::l'riil, pac/pa/.«c;;y ~r~iat&. 

łych Wic;inlów Polltycznych 1FIA1'P) /\rok ich obraca się pn:eciwko nim. 
wzywa wszystki~h trch, kl1ir.i:y 11-
clerpieli wskutelt okrucieństw bitle Sil"illtowa f?ada Pohoju - 11r:edota11·i
rowskich i którzy wnlczylf 0 wy- cielstwo pmwd m iliurda luc/zi - ma :a 
zwolenie swych krajów, aby podję- sob<i POJ>arcie lud::i icszystkich narod•J- . 
li stanowczą walkę 0 11ołożcnie kre wości, różnych przekonari. W S{Jntej 
su tym n~eludzkint · zbrodniom. Jlrn!ic_ii cies~y się ona 11oparciem wieli:-

Organizacja Narodów Zjcdnoozo- sz?·~ci nci~odu francusbiego, l:tóry Ili 
nycb, pozwaJa.fa.c na dokonywanie nulio7w1111 podf\isów JJorl A11elem. S::tolc 
pod swą flagą takich bestia.lstw za 1Mlmskim, milionami podpis6w pr::ecirv 
w;łodla nadz.ic.•je, jaki.e poltła<lały w ko remiliuiryMcji Niemiec wrkm:.al, i:e 
nlcj narody. jest ~ 110/oojem, za poknjo1cq wspólprr1-

C1! m.'fd~y . n<1rodami, 1ir::if•eiw 1coj111e, 
Międz:rna.rodowa Federacja b. pr:Pc1w 1eJ orga11iwtorom. l\-riród fran-

WJ.ęiniów Polltycznycb (F'IA!'P) cushi w su."'l o.~ru11mej rł"ięks=ości wul:t 
wzywa. wszystkich uazestnlków ru- w świato1i·ej [{adzie Polioiu 11aju,j·i;6.;q 
chu oporu, byłych internowanych, repre;;en1aoję 11aroclórc • 
deportnwa.nych~ kombatantów, otla.- Kro!• rzqclu f rną.cuskiel{o ro:: jl!S:;c:.e 
l'Y wojny i faszynnu, wszystkich •.•ka. :UJ!! riarorlo1d fhmcuski ~mu, clJłcmu 
tych, którzy nie zapomnieli przeiy· 
tych ok.ropnośct, aby dla położenia .~~ ·!atu. r~ec:ytt'iMą role i·:qdu frm1cll-
kresu tej okrutnej wojnie wą-dali s~•<'go. ~w1qza11eJ!o lia11ieb11rm sojus:t>m 
natychmiastowego zwołania konfe- : i~as'.ępcami. Hitlera, Terroryst) cz11y ak& 

sp6łkz Quemlle - Plere11 - M(Jch -
rencji wszystkich zalnteresowanyoh ~c?1trruin, ll'yicola w narodzie /raricu
krajqw, wycofania. obcych wojsk z s~im no. wą falę gniewu ; pobuclzi iru-
Korei i umożliwienia ludowi korcań l L rony r rancuzów, ws:ystkich bojowni-
Skiemu uregulowania v·ł.ł.'lltych we· ków ~ pokój 10 całym świecie do jes::c:,. 
wnętrznych problemów tak, jak tego :1ierg1c:: 1~iejs:ej walki ,„, obronie po„ 
dom:igają się uehwały berlińskif"j JU, 1<a lk1 0 pakt pokoju. 
sesjj światowej Rad:v Pok.nh• 1'1ł. 
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0 po wszech n i t doświadczenia 
przoduiących grup parłyinych 

Apel załogi Zakła<lów M:echanic.z nilzato1·ów znajdują się także kobie 
nych w Prus;i;kowie odezwał się gło ty. W ceroWni na przy;kład ws:i,ys
śnym oohem w fabryce im. Ajzena. cy znają tow. Marię Paduszek, któ 
Prawie cała miłoga zespo-liła: się w ra nie tylko ściśle współpracuje ;i;e 
patl'iotycznym czynie, podejmując swoją g1"l.1pą, a.le j z całą brygadą. 
zobowJązan.ia na cześć 1 Maja, Za- W wyniku przeP'rowadzonych :roz
kłady te dadzą _ponadplanową. pro- mów chvie cerowac:i,ki Ap-0Jon.ja Ma 
dukeję wartości 90.000 zł. Cyfra stalerz i Zofia Tersa włączyły si'ę 
ta, w;iT.J:ażona w metrach dywanów, do współzanv<idnictwa zespołcrwego, 
chodników i pluszu świadczy o tym, którego przed ty:rn nie doceniały, 
że dla z·realizowania tych zobowią i obecnie wyk001ują 130 pr-0e. nor
zań potrzebny będ-zie niemały wy- my. Dzięki Opiece i pomocy toW. 
siłek tkaczy. przędzalników i pra· Paduszek - cerowaczka Kubat, 
cowni!ków wykończalni. Organizacja która osią.gała ·zaledwie 60 proc. 
partyjna Zakładów im. Ajzena zda normy, obecnie podi\iosła wydaj
je sobie sprawę z. odpowiedzia.lnoś nmć do 110 proc. 
ci, jaka. spoezywa na niej za wyko ZMP·ówka Karolina Piątek, dzię 
nanie Czynu 1-Majoweg~. ki tow. Paduszek stała się ezoło-
Poważne zadania mają spełnić w wą przodo~"llicą pracy, której_ WY· 

akcji 1-Majowej grupy partyjne. roki Slięgają, do 170 pl'OC. Dziś CZU· 

Nowoą;organizowane grupy mają tu je ona wielką wdzięczność dla Pa
tnj niemałe osiągnięcia. Wielu or- duszkowej, choć da'\\>-niej krzywiła 
ganizatorów pracuje naprawdę się nieJ.'az, gdy ta p1•zynosiła jej 

wzorowo. Jan Brylski - brygadzi- materiał do poprawki. 
st:i ·oddziału przędzalni, wykazuje - Nasza Paduszkowa, gdy tylko 
na pnykład d\lżą troskę o stan ma chwilę czasu, s'.ada przy cero
poo:ku maszynowegio. Tow. Bryl- wac7Jkach i pokazuje, jak trzeba 
ski uczy członków swej grupy, jak pracować, żeby towair był d-0b1'y i 
realizować wytyczne VI Plenum, zaTobek druży - chwalą ją pracow 
jak wafozyć o obniżkę kosztów nice cerowni. Wszystkie z 11eJnym 
własnych, uczy, jak podnieść wy- zaufaniem zwracają się do organi
da.jność pracy. Chcąc podnieść wy- za.tara. grupy partyj1tej. Nie pl'ÓŻ· 
dajn-Ość mas:t.yn U>w. Brylski zało- muje na tym oddziale i tow. Kry· 
żył największe biegi na 32 zęby. styna Łuczak, także petniąca fun11:
Ponieważ stare maszyny ni~ mogły cję orgamizato.ra grupy. 
wytrzymać tak dużych biegów, Pełne ręce :robóty mieH organiza 
przeprowadził kapitalne remonty, t«Ytzy gru1> partyjnych w okresie 
wy.mienił niektóre części tak, że }>Op.rzedz.ająeym podjęcie zobowją. 
obecnie samoprząśnice pracują jak zań 1-Majowych. Dzięki nim wszyst 
n<>we. Tow. Brylski dba o to, aby kie oddziały z.adeklarowaly ponad
roaszy.ny nie z-używały się do końca planową produkcję. Teraz jednak 
i dlatego przeprowadza systematy- zadania będą jeszcze trudniejsze. 
cznie remcmty zapobiegawcze. Gru- Zachodzi pytanie, czy wszystkie 
pa tow. Brylskiego, idąc w jego śla gru11y w Zakładach im. Ajzena w 
dy, czuje się prawdziwym gospo- dostateczny ~6b interesu.ią się 
dar:nem swego oddziału ]Jrodukcyj- produkcją. czy wszyscy organizato
nego. Ot, niedawno zaalarmowano, rzy &pełniają swe .<>bowh!zld. Otóż 
~e samoprzą.śnica N-r 7 WY'ka.zuje nie. Obok ,tych wzorow;i•ch, znanych 
niSką wydajnośC:. _Członko•\vie gru w całej fabryce, są i tacy, ja·k tow. 
py Ww. Brylskiego przeprowadzili Czesla\v Kufoik, który nie pracu.ie 
natychmiast remont. ze swoją grupą, nie in.teresuje się 

Tow. BryJs·ki uczy członków swej wynikami prcrd•ukcji, nie uczęszcz,a 
grupy i bezpat•tyjnych s<iejalistycz na szkolenie ideologiczne. Takich 
nego !iosooku do p<racy. jak tow. Kuźnik można by jeszcze 

On t.o podał wniosek, aby dwie znaleźć kilku. Jak więc kierowni
!lamóprząśnice-- obsługiwał jeden śru two organizacji pm~tyj-nej pracuje 
hownik, a nie dwóc11, jak było do- ;i; orn;anizatorami irrup? 
tychczas. Pomysł tow. BryJskieg·o Trzeba stwierdzić, że praca ta 
został zastosowany najpierw przez nie jest dostateczna. "Wp1·awdzie na 
rln1giago organizatora ~rupy. rady odbywaj11 się regularnie. ale 
łon'. Pa.lmowskiel!;O. Potrafił on pi·zy niskiej frekweneji, a kierow· 
lnk zorganizować i-;obie prac~ nil nicLwo nie wyciąga żadnych kon· 
dwóch maszyna.eh, 7.e uzy!'lkuje oba: · sekwencji w stosunku do tych 01·ga 
nie 122 proc. bazy. Przykład tych nizatorów, którzy nie przychodz~ 
dwóch przodujących organizato- d B k · k t r 
rów pocia.~na.ł za soba. be.zpartyJ'ne- na nara ~·· ra• Jest ·on ro 1 JY.!"lłCy/ 

„ organi·iatorów. 
go śrubownika. Pard<>M. Dawniej 
stał on na. uboczu. obecnie pl'Zysta A opieka i , kontrnla .. llTk~narnia 1 
pH er~ w„p6!zawodniet\va i zdobyt zaclań SJ1 przeciP:i: niezhedne. szcze
nawet tytuł przodovrnika. gólnie w obliczu wzrastaji:icych obo-

Tow. Brylski wiele uwagi poświe wiązUów, jakie wypełnić muszą 
ca wychowaniu młodzieży. Szc:.1egól grupy partyjne, zarówno w dziedzi 

.ną opieką otacza swego ucznia ie- nie politycimej jak i gospodal'czej. 
rzego Białego. '\V ci~gi.t krótkiego Dlatego egzekutywa 01·ganizacji 
czasu wyszkolił go na wyk:wali:fiko partyjnej Zakładów• im. Ajzena po
wamego śrubownika. Przeproi,•adza winna, upowszechniając doświadcze 
j~c kapitalne remont:\' maszyn tow. nia ,takich org·anizatorów jak Bryl
Brylski zwołuje swych młodych JJra ski, Palmowski i inni, podnieść po
~owników, wyjaśn.ia im konstntkcję, zie1tn pracy pozostałych gi·np par
nczy ich rnontaźu i demontażu. tyjnych i uzbroić je do walki o 

_ Taki~ praktyczne przyklady pełną realizację Czynu 1-Majowe
,,na gorąco" daj;:i najlepsze wyniki go, o wypełnienie uchwał VI Ple-
- powiada tow. Brylski. num. 
Wśród, dobrze pract1jących orga· s. CZARNECKA 

K. O N·K URS 

Ka2ł:Jy tkacz może powinien wykonać swa 

• 

Dlaczego Wsłępuię do PZPR 
Do redahcji m•szej nadszedł list 

czołowej przodou7ticy pracy i dzin· 
laczki społecznej Pabianickich Zak7a 
dów Przemysłu Ba1celnfo11ego. htóTy 
pQ11ii:ej dmlwjemy w całości. 

Pmed wojną, los mój był po
d<>bny do Iosu innych kobiet - ro
botnic w Polsce burżua;zyjnej. We 
wcrzesnym drz,ieciństw:ie straeiłaqn 
rodQliców. Musiałam szukać pracy. 
A nie było to wcale łatwe: prat:ę po 
maga<nki w przędza1ni można było 
uzyskać tylko dzięki protekcji lub 
„łapówce". 

Po długiej wędrówce od fabryki 
do fabryki dostałam się wresrzcie 
do zakładu K<indlera w Pabianicach. 
Przepracowałam kilka miesięcy - j 
znów znalaełam się na bruku. I tak 
był-0 wiele razy. 

W rozmowach iz robotnikami sły
s1,,ałam dużo o Zwiazku Rad'l'ieckim, 
o państwie, w którym rządzą robot
nicy i chł-Opi. a kobiety są !1:równa
ne w prawach z mężczy1mami. Nie
raz też wybieg:lłam myślą do tego 
kraju wolności i sprawiedliwości 
społecznej, który już wówczas sta
wał się dla mnie cora'Z bliższy. 

Po ciężkich latach okupach z ra:.. 
dością przystąpiłam do !Pracy w Pa
bianickich ZPB. Początkowy ·okres 
był · ói.ę~ Fabryka zniszcrzxma. 
I{;rosna wydobywavo e.e zgliszcz, 
aby je uruchomić. Przyznam szcze
r-.te, że nieraz naa:zekalam wówczas 
na trudne warunki. A przecież pra
cowało się już w Polsce Ludowej; 
nie dla fabrykanta, ale dla siebie. 
Zrozumiałam to dopiero poz
.rriej - kiedy zaczęłam pracować w 
Liclrie Kobiet. W orgamzacji kobie
cej dowiedziałam się wiei u rzeczy 
i inareej patrzyłam już na to, co się 
wokół dzieje. Zrozumiałam, ze od 
nas samych zależy .szybka odbudo
wa. naszego kraju, że ot, włagnymi 
rękami musimy tworz~ć lepszą przy 
szłość. I wtedy docenił<im znacz>:': 
nie ruchu wiel<iwarszlatowego. Wiek 
S7..a prodllkcja ~ to lepszy byt i dia 
mnie i dla całego kraju. Zrozumie
nie tego, stanowiło powa•iny. przełom 
w mojej świadomości, Pierwsza 
pnystąpilam do pra.c:v na 6 kros-

nach, poolągają.c za sobą inue na każdym kroku obserwowałam I wstyd, że dotychczas jeszcze jestem 
tkaczki. · troskę władz o poprawę bytu mas poza partią. 

Kiedy we wspó.łe:awodmotw•ie zdo pracujących, o sprawy kulturalne. Decyzja • ~ojreała S2ybko .. i;tro~a. 
byłam pierwszą nagrodę, a potem i Gdy rtiadawałam sobie pytanie, którą dą.źę, Jest drogą Polslu_eJ ZJ~
następne, :inne tlrncz.ki q;aci11Y mi kro jest mot01·em tego nowego, dnoC'Zonej Partii 1RobotniezeJ. l\loJe 
zazdrościć, dobrowolnie przechodzi- wspaniałego, co się de.ie-je u nas w miejsce jest w jej szeregach, Budu-; 
ły na obsługę wlęl;::s(7..e-j :Hości kró- kraju - odpowiedź mwsze była je- ją.c Polsl{ę, pracując dla naszeJ 
sien. Wyda·jność rosła.. O&iągaliśmy dna: pa~a. pięlmej przyszłości, pragnę byó w 
coraz lepsze wyroki. Ja jednak dą- Kiedy "~·e wrześniu ubiegłego ro- partii, która jest przew0dnlc1:ką kla 
żyłam stale napmód, ws.półww-0d:xri ku brałam udział w Kongresie sy robotniczej, kt?ra nas uczy, wy
cza-c z innymi. Zosta·łam prv.odowni- Obrońców Pokoju w Wrur~wie, kie chowuje, prowadzi. 
cą· prący. dy slysiiałam z ust. prtze~fatawicieli I ~latego ~łożyłam dekla.racJ() o 

. . I wielu państw, że wszędct!e, na ca- przyJęcie mnie w p-oczet kandyda-
. Na. kaooym kr_oku „ <Zułai:n pomo~ I łym świecie przywódoami w boju tów PZPR. .• 
1 opie-kę org.;m':~eJt z~~o~eJ, 0 pokój i postęp są partie komun!- STANISŁAWA MAKSY~OWICZ 
a. przede wszystkinl; - r>at:tn. ~ mi- styczne _ prayznam odczułam tkaczka ZP!B w Paib1amooeh. 
CJatywy za'kładoweJ organwac-)i. par- ' 
tyjnej ja, b~rlyjna prrz.odow.nie-a----------------------------..,._-:-
p:tacy, zostałam wysłama w 1948 ro- p k , • • • dob 
ku na Węgry, gdzie spęd!llŃam mle-· o 01 naszym no1wyzszym • rem 
siąc urlopu. IMies'llk·aliśmy w ma-
lowniczej górskie.i miejscowości. 
Było nas kilkadz:ieS'iąt przodow- Jak to się stało, że trzeba apelować 
nic e. całeJ Polski. w rozmowach do LUDZT<.OśCI o pokój? 

kojmi pokoju, rękojmi pomyślności na 
rorlów i iclJ postępu. 

rz innymi przek.Omiłam się, że sto
ją one dużo wyżej " ode mnie 
pod wrz,ględem uświadomiema poli
tycrmego :i ideolo~cznego. Wię'kszość 
z nich należała do partii. Pod 

·wpływem rozmów z moimi towa
r-6yszkami zabrała.m się do filtera
tury marksistowskiej. Po p<YWroeie 
do fabryki jeszoze lepiej Mczęłam 
.pracować eawodowo, osią-gając 129 
proc. bazy. Ę:ob1ety nase,ych zakła
dów wybra-ły mnie wtedy przewo
dniczącą kola Ligi Kobiet. Pełniąc 
1ę odpowiedr;:fa1lną funkcję, powią
załam się w mej ptacy mocno z or
gani!lacją partyjną. Z egzekutywą, E 

komitetem fabrycznym uiz;gadniałam 
pracę nasz&j orga'll!izacji kobiecej. 
Widziałam jak mądra i przewićlu.ią• 
ca jest polityka pa.rtli. Wid2'1iałam, 
że uchwała Biura Politycznego KC 
o pracy partii wśród kobiet jest wy 
razem nieustannej troski i opieki 
nad masami kob'iet pracujących. 

Nic ;viem nawet kiedy i jak się to 
stało, 7.e zaczęlam myśleć i ode2'.u
wać, tak jakbym była jltż cz,!on
kiem partii. Po prostu urosłam w 
robocie, w pracy zawodowej i spo
łecznej. 

W ub'iegłym roku zost1:1łam wybra 
na na czlonka Miejskie.i i Wo;e
wódzkiej Rady Narodowej. I tuta' 

Ja11 się to stało, że po okropnościach 
ostatniej wojny, trzeba człowiekowi 
tłuniac:;yć, ie wojna jest :::brod11if1 nie 
tylko dlatego, gdyż grozi mi śmier• 
ciq, ale i dl.atcgo, że imumm c::łowie 
kowi grozi znis-xze1iiem! 

Nam, zdecydoumnym w10gom wl1iM1 

i wszystkich nieszczęść, które wojna ze 
sobq pr:;ynosi, :;daje się, że nie tylko 
my ale i podżegacze wojenni winn:i 
mi;ć przed oczynw obrazy potwornoś 
ci wojennych utrwalonych w wyświe
tlanym na prtlcesie · noryniberskim fil 

I nie tylhi> dlatego, że ktoś potrząsa mie. lUoże wtedy oprzytomnieliby i za
broniq atomou:q, jest nam w„1trętnq woj tVltlu.tliby się wriąć na siebie od11owil!-
11a. Bo tafrq nie przestnje ona być na· dzialność za ro:pęthłiie nowej wujńy 
wet, gdy 3ię zabija i niszczy prymityw i„. norymberskkh skut1'6w. Sprawiedli 
rtiejszą bron.i.ą. ,woś6 bowiem ludu nie wybaczy nigdy 

W tym świetle jeszcze bardziej wy- zbrodni przeciwko ludzkości, l nie po 
· l sł moga_ w tym wypadkn i czasowe akty razu tymi sU1j11 się .Jl a nas 0100 i 11iy 

śli czlowielw, kt6ty jest symbolem lashi ze strony nowych protektorów no 
1tajprawd:::iws:tego i najs:;fochetniejsze· wej odmiariy Tiitleró1cskiej. - Zbrod
go humattfamu, gdy mówi; „Pollój bę· 11iar:zy ::aws::e czeka »f)rllwiedliwa kara. 
J:;ie zachowany i umtX:niony, jeśli na· Nawet. jeśli się ona odwlecze. 
rody we::mlJ w swe ręce sprawę ~cho świadk<imi tego byliśmy kilka :aled
•«mia pokoju i będą go broniły do wie lat temu, gdy puma nienawi~ci do 
l:ońca.", wszystkiego, co lmlzkie, :ialewało 

buńc:mcZ11ych hitforou:c6w: łł. jakiż był 
Cię~ko· jest przyjść z pomocą napad ich żalo.my koniec? Byli.imy świadka

nie.tcmrc p~;e~ bestię, - bes~~ę trze~" mi złamania grzbietu tej hydrze ptze::: 
wueszlwdliunć, . . ob,ez1~.[(1d!uc, , :;{~nim napadnięty, pokój miłujący. naród 
:t<lola ona dosięgn<jc 1'.1e1~irme1 ofiary. radziecki. Chcemy wierzyć, :ie 11ii.uka 
Ot~ p~zyczyńa: dla ktore1 t~llw o PO•tie pos:;;ła w las i że głos· pr::.eszło 
h~1. wimt~1. b.~c sprart'IJ codtumną, dn- 111.1/il•rrl<• l111l:i. htórty w światt>wym 
1wki po1ro1 me będ:::ie zapm,cmony. 11/Phi.<1 Ycte n~1·11011iedzleli się za poko• 

Ucltwaly Śt-eiatorcc1 Rady Pokoju "''' Jem jest f"1 &ilq, " której mówil /ltl(l
rl'iają sprartę fłl}hoju jasno i honhct· "'-' "ł &ur/;i: 
11ie. CJchu'<lly ż11d(1ją zawarcia, i to u .,Jesteście dość silni, aby nie dortuś· 
najbtiżs:ej przyszłości, paktu 110koju cić do wojny!" 
nrięd~y pięcioma mocarstwami, jako rę IDA KA.MIŃSKA. 

Załoga ZPB im. Okrzei wykonuje 
zobOwiqzanie pierwszomajowe 

Sale produkcyjne w ZPB im. O
lu-z.ei są oddalone od portierni spo 

"ry kawałek drogi. Po zalanym słoń
cem cnódnlkl!, ' idą do p..racy na po. 
P. dniową zmianę tkaczki. prządl{i 
i ajstrowie. idą grupkami, roz· 

bazę 

gający do chodnika. 1 Maj nadcho
dzi, musimy usilniej realizować na
sze zobowiązania produkcyjne. 

Niby długi wąż pl'zesuwa się ko
c-..}\vód robotników przeż sale pro
dukcyjne. Powoli cichnie śmiech i 
g war, chodnik, prowadzacy przez 
podwór ze fabryczne pust~sze.ie. Br:i 
kuje jeszcze kilkanaście minut ·do 
rozpoczęcia pracy. ale każda ptzad
ka i tkaczka doskonale się orientu
je. że gdy przyjdzie do prncy wcze
śniej, gdy obejrzy ma~zyny,- czy są 
w porządku, potoz,mawia o produk
cji ze swą koleżanką zmia11ową, ro. 
bota pójdzie jej łatwiej. A to prze_ 

f 
cież _na.iważni,ejsze. Zobowiązania 
1-MaJowe, ktore podjęla zatoga kil 
ka dni temu, w,vmagaja wzmożonej 
pracy, a wykonanie ich da pa11stwu 
nie byle jaką sumę. gdyż 1.385.332 
złote, 

• * 

pt)pieramy je czynem, nie dopuszcza 
jąc do tworzenia. się braków. 

Wiele, pl:'ządl'k, ooci~ac!tek,, br:y.:p 
dzislek r'eallzuj~ '~ ''hononhn s\ve' z8-
bowh-!zania 1-Maiowe, pnez zwięk
szenie wydajności pracy, zmnie.i
~zenie braków, większą oszczędność 
~urowca. l"omagają im w tej akcji 
majstrowie, którzy zobowiazali się 
l:>o godz.inach pracy uruchomić nie
które z niecr.ynnych dotr1d walków 
czyszcz~ie:ych. 

- Wiele z lych wałków zostało juź 
doprowadzonych do. porządku - mó 
wi o ty1n podmajstrzy, Zdzisław Jan 
kowski, który realizuje takie właś
nie zobo'wiązanie. 

Woda w wannach farbiarskich 
czarna b~rła już jak smoła, gdy far 
biarze Ja~zczura i Duczek kładli 
do niej białe motki przędzy. Obec
ni~ farbujemy o 1 paczkę ptzęclzy 
więcej 'W ka.żdej wannie, niż daw. 
niej - mówi młody farbiarz. Ma· 
rian Duczek. Roboty mamy 
wprawdzie nieco więcej, ale w zo • 
bawfązaniach I-Majowych pod.jęli 
śmy si~ zwięk!t:t;vć wydajność i osz

. czędnóść - i słowa dotrzymamy. 

- Załoga farbiarni podjęła póważ 
ne zobowiązania - mówi starszy ro
boYrrik, T.a1leus:t DWorowsk~ - dzie 
kt' którhń zaoszczędzi się w przecią 
gu roku na racjonalnej gospodarce 
mydłem . sodą. barwnikami i wodą, 
sumę 13.209 zt (Oszczędności wyni
kah1 z tego, iż przędza nie idzie 
przed far?owaniem do gotowania, 
Jak ·ctawmej, a wpro.\'tt do farby, Do 
dać należy, że próby wykazały, iż 
farbowanie przędzy nowym sposo
bem, daje wyższą jakość). 

* * 

Realizacja zobowiązaó 1-Majo -
WYC\l, do których przystąpiła cała za 
lc-ga ZPB im. Okrzei jest w pelnym 
t~ku. Wszyscy doskonale zdają so
bie ~prawę, że wykonanie ich przy 
czym się do szybszej realizacji dru 
giego roku Planu 6-letniego. a za
pał. z jakim są wykonywane. wska 
zuje wyraźnie na to. że zostaną one 
nie t.vlko w pełni zrealizowane, ale 
i poważnie przekroczorie, 

l\f. SZUl\ISKA 

Matka córka bohaterkami pracy socjalistycznej 

XVll. Bidło być 
• musi właściwie ustawione 

Moim zdaniem, wykonanie bazy uzależnione jest 
ptzede wszystkim od właściwego przygotowania krosna. 

Opierając się na włas~ej praktyce stwierdzam że 
rzeczą najważniejszą jest właściwe ustawienie bidł~ to 
znaczy takie, aby miało ono odpowiedni kąt nachyl:nia 
w stosunku do pJochy. 

Przy krośnie 43-calowym bidło po'Winno bvć usta
wi~n~ po~ kątem 87. stopi Sprawdzić to moŻna naj
lcpH~J. maiąc odpowiedni kątownik, wykonany z metalu 
lub fibry. 

Kiedy już bidło zostanie odpowiednio ustawione 
r.al~ży sprawdzić samą bieżnię, która powinna mie~ 
lirrtę lekko łukową tak, że po przystawieniu linii do 
powierzchni bidła, bidło od latarki, tj. od początku 
płyty do końca drugiej latarki płyty - winno mieć 
pośrodku za:iiżenie sięgające od 2,5 do 3 mm. Taki sam 
łuk powinno posiadać bidfo, o ile linię przystawimy do 
bidła od strony płochy. 

Przy tak ustawionym bidle czółenko ma ruch lekko 
łukowy, przez co dobrze trzyma się ścianv ołochr oraz 

bieżni, nie wyskakuje i nic ucina nici w przesmyku. 
Zrozumiałe jest, że przesmyk musi być czysty, a dolna 
warstwa osnowy oddalona o. 1 mm od bieżni. 

Mając szlachetny artykuł na krośn-ie, należy zwra
cać uwagi; na właściwe ustawienie bicia. Przy miękko 
ustawionym biciu czółenko nie jest podrywane, a ła
godnie przerzucane przez przesmyk. 

Nie mniejszą uwagę powrn1en zwracać majsler na 
ustawienie regulatora wraz z trzecią zapadką. Trzecia 
zapadka jest wtedy dobrze wstawiona, gdy podawacz 
podaje, odbiorcza zapadka un·osi podawacz, a trzecia 
zapadka powstrzymuje kółko odbiorcze przy wy1sc1u 
wątku, Wtedy tkaczka może odszukiwać nawet dwu· 
krotnie wątek i. po puszczeniu krosna nie spowoduje 
zbicia, czy niedobicia, 

Tak przygotowane krosno pozwala osiągnąć wvsoką 
wyrhjiiość i dobrą jakość tkaniny, 

·A. TABAKO 

kier:>wnik tkalni ZPB im. Okrzei 

> 

Na .masz,vnoch nie widać pustych 
wrzecion. Wszysfkie sznurki napę. 

dowe są w porządku. O to stara sie . 
,znurkarz. Narcyz Bartochowski. -
st_antm ~i~ dopi.lnować powierzo _I 
1

) eh sobie maszvn i w wvpadku do 
strzeżonych uste~·ek, n~tychmiasl 
zszywam taśmv oraz zakładam sznur 
ki. a~y prządki mogły szybciej wy
konac swe zobowiązDnia l ·i\ll:ajowe 

mówi Bartochowski. 

OpodCt! pracuje zespół brygadzis1:
ki Heleny Janart, który zobowią?.ał 
~ię zmniejszyć braki o 5 proc. Bry
gadzistka, prząclJti oraz WS?:ystkie 
pomagaczki pilnie przyglądają się 
wirującym wrzecionom, każda laL 
ka" jest natychmiasl likwidow~na. 

- Cały nasz zespół wprowa-dza w 
życie zobowiązania 1-M.i\j-Owe 
mówi brygadzistka„ - Aby słowa 
nasze nie zostały oustym frazesem, 

. . W 7włch?z~e im. Stal1.na (wieś llucuban'i w Gruaji) vracują tli 
J~dnym ognn'?ie matka i . córka Dżidiawadze. Ogniwo Asmat Dżi· 
dzawctdze lcazdego. ro!m <-biera obfite plony na plantacjach her
ba.ty. Wład~e. radziec~z_e wysoko oceni7y osiągnięcur /~olclioźnicy _ 
p1zyznano JeJ godnosc Boluitera Soc,ialistycznej Pracy Wra 
z, m~tką w ogri.iwi.e. vraciije jej rórka lrninsomnłl.:i.1. Hulika On~ 
rownież zo~tała Bohaterem Soc.1alistycznej Pracy. · 

Na zd:ę~iu,: Asmat i Rulika Dżidżawadze. 

I 
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.Wspaniały rozwój 
w-. południowych 

Poniżej .amieszc:amy ' artykuł 
tvsięp1ty, k1ó1·y 11/;u:nl się w nume
rze 90 •. Prawdy". 

Wrar:i z całą gospodarką rolną 

ZSRR nieustannie rozwija s.ię ra
dz.i.ecka U'prawa bawełny. W 1950 
n>ku ogólny plon ' tego ważnego su
rowca. w 1loj;ci 650 lys. ton, prze
wyŻS!Zył zadanie pań:;twowego pla
nu, ustanowionego ~ na ostatni. rok 
powojennej pięciolatki. Przekrocz.e
nie pięcioletniego planu w zakresie 

i produkcji bawełny było wyniki.em 
wi.elkie-j pomocy ze strony radz'iec
kiego pa1istwa i ofiarnej pracy koł
choźników orarz kołchoźnic. W.ielką 

rolę w podwyższeniu u.rodzajów ba 
wełny odegrał wzrost ~chn:icznego 
wyposażeni.a wiejskiej gospodarki, 
rozległe zastosowanie osiągnięć nau
kowych agrone>mii oraz preudujące
go doświadczenia lud:z:i radzieckich. 

Pa-rtia Lenina - Stalina, r a dziecki 
rząd s.t~.rzają wsrzelkie warunki dla 
nowego. jeszcze potężniejszego· pod
niesieni.a upFawy bawełny. Zakłady 
przemysłowe ślą do okręgów ho.
dowli bawełny pierwazorv.ędne ma
l:l:lyny, które ułatwiają pracę 11,atrud
n ionych przy uprawie ludzi. powięlr 

srz,ają jej \Vyd~-1jność, przyczyniaJą 

się do wzrostu urodzajności. Kot
chozy i sowchozy otrzymują coraz 
większe ilości nawmów sztucznych. 

,,Płęć lat temu, w swym histo
rycznym 1>rzemówieniu na zebra
niu w yborców stalinowskiego wy
borczego okręgu miasto. Moskwy, 
Wy, towarzyszu Stalinie, postawi
liście bawełnę pod względem jej 
znaczenia dla ekonomiki naszego 
kraju mi równi z metalem, środka 
mi <>1>alu, chlebem. 

Tq \Vasze o!>reślenie dowioclł1>, 
jak doniosłą jest praca radziec
kich hodowców bawełny, natchnę 
Io nas zapał<>m clo walki o zwli·l!-
szcnit· produkcji bawełny". · 
Wype lniaj<Jc podjęte we wspólza-

wodn if't w ie socjaJL;;iy<'wy m 1.óbo
wiązama, uzbeccy hodowcy baweł
ny uzy,:kaH w ubiegłym roku wyso-

uprawy . bawełny 
okręgach ZSRR 
mocnienJa potęgi naszej uk-0eba
nej Ojczyzny - czytamy w liście 
hodowców bawełny do towa.T2ysza 
Stalina - my. delegaci hodowców 
bawełny Uzbekistanu, w lm1eniu 
wszystkich ludzi pracy socja.listycz 
nej gospodarki rolnej republiki, 
p1"1.yrzekamy poclnieść upra.wę ba
wełny i dać krajowi w 1951 roku 
o 500 tysięcy ton surowca więce.i 
niż w roku ubiegłym". 

Podcjmu·j~1c te zobowiązania. uz-
beccy hodowcy )Jawelny przyrzeka
ia \v pełni wykorzystać wS'bystkie 
materialno techniczne środki 

MTS i kołchozó\v. w szcnzym zakre 
s ie ~tosować najnowsze sposoby u
pniw· ani,a bawełny. zwięk~ć wy-

kres zmechani.wwanego zbioru ba
wełny powinien wzróść przeszło czte 
ro krotnie. 

Z wielkim rzadowoleTI'iem 1 uzna
rriem przyjęli ludzie rad:zieccy do 
wiadomości wysokie zobowiązania 

mzbech-i.ch hodowców bawełny, wy
stępujących obecnie z inLcjatywą so 
cjalist:vcznego współzawodnictwa. 

Pracują oni w bra-tniej rodzinie na
rodów ZSRR. To już n ic pierwszy 
rok hodowcy bawełny Uzbekistanu 
wspÓlmwodniczą z hodowcami ba

wełny Azerbejdżanu. Tadżykistanu, 

Turkmeil'ii, Kazachstanu. K:i:rgizji. 
Miejscowe organizacje partyjne !l.lllo 
bil'izowano do opieki n0d wspólza
wodntlctwem wśi-ód hodowców ba
welny, do prayjścia im z pomocą 

przy ujawnieniu i całkowitym wy
korzystywanj u bOJ!aiych r ezerw, 
istniejących w kołchozach, MTS j 

SOWChOl1'..ach. 
Uzbeccy hodowcy bawelny zwra

cają się "- wev.vaniem do soojali
slyc-znego współzawodnictwa w 
chwili. ki.edy 1 na polach południo
wych okręgów przeprowad-rone są 

już wiosenne siewy, ugruntowuje sir. 
obfite plony tegorocznych urodza
jów. Zew3Ząd nadchod2ą wieści o 

osiągnięciach trudu kołchoźni 

ków. Nie ulega vn~tpliwości. 
:i:.e wezwanie hodowców bawełny 

Uzbekistanu znajdzie żyi.vy od
dźwięk wśród kolchoźnikó'v i koł
cho~ni..: okręgów plantacji bawełny. 

Na Księżyin Młynie 
toczy się walka . 

o wykonanie planów -produkcyjnych 
Ubiegłego roku na Księżym Mły- Dziś już maszyny nie stoją bezczyn 

nie organizacia pracy nie siała na Jie, a produkcja podnosi się coraz 
odpowiednim poziomie. Na sali pa- wyzeJ. J 11ż nie wyrabiamy „mar· 

nował brud. Ludzie wałęsali się po uych" 75 procent planu, ale osiąga. 

oddziale. B:rygadziści „~ządzili się' " my 100 procent i powyżej. Co wię· 
po swojemu. Każdego dnia po 9 ma- cej, mogliśmy przesunąć na inne od· 
szyn stało bezczynnie. działy 22 lud:i:i. W ten sposób dzię· 

Przystąpiłem do pracy na tym od- ki wielowarsztatowości. obniżylismy 
dziale w październiku ub. r., ja.ko koszty własne naszego oddziału i to 
majster. Obserwując te porządki po· jest nasz wkład do dzieła pokoju. , 
myślałem sobie; „Trzeba jako~ temu Mam je~zcze do przezwyciężenia 
zavadz1ć- tak dalej nie może być". wiele trudności. Nic wszystkim kie· 
Zakasałem więc z miejsca rękawy. rownikom podoba się, że alarmuję i 
Wziąłem się do roboty, tak, jak nas krytykuję, że czasem głośno upo· 
uczy partia, jak nam wskazują tra- minam się o załatwienie różnych 
dycje partii bolszewików. I lo ula- SpTaW. 

twiło mi pracę. - Jcżełiś taki mądry, to radź so• 

Zwolna likwidowałem opory i zaco- bie sam - mówią, gdy zwracam się 
fanie niektórych ludzi. Zacząłem c pomoc. Napqtykam równie$ na 
ich stopniowo uświadamiać, jak na- trudności z wózkarzami. ..Jednegr 
leży pracować, by podołać zadaniom nich - bumelanta lo'llf. Krome· 
na~zego PlaDJJ 6-letniego, by podnieść trzeba było usunąć. 

stopę życiową mas. Ludzie byli różni. Daremnie dopominam się, aby m1 
Jedni uświadomieni, inni nie wie- przydzielonu ludzi na ich miejsce. 
rzyli w swe siły. Udało mi się za- Tymczasem muszę sam wykonywać 
łożyć brygadę ZMP-owską wiei o- pl'a'cę wózkarzy, a plan na tym cier
warsztatówck. W ślad za nią poszło pi. Kierownictwo oddziału winno w 
kilka prządek, które z 5 ~tron prze- takich wypadkach szybciej i skutecz· 
szły na 6. Wówcza$ inne prządki oiei działać, aby usunąć wszystko, co 
zaczę!v sii: przekonywa.ć, że można hamuje nasze plany. 
z powodzeniem pracować na więk· Zrobiliśmv duzy krok w kierunku 
szej ilości stron. Wykaz)'wałem im, podniesienia organizacji pracy, ale. 
jak bardz<' wzrosły zarobki wielo- b d , 1 N ~ · ł K ·1 nie możemy ustawać, o prze nam1 
'kva_rsztdatow:·': !l·b~tła.ni505 ~w:f r1h„ stoi piękny cel - przedterminowe 

tora awnie1 zara 1a a z ·• a w 1. · Planu 6-letniego i , umocnie 
lutym otrzymała ponad 700 zł - i 1 w_y ,onkan.ic 

. I . I p ,i1.· t . l l"'c po ·c-1u. wie u mnyc >. rzą':U'-1. o zrozun11a 'f· ROMAN JASTRZĘBSKI 
W nast~pn,•m m1es1ącu wszystkie . . . . 
przcszłv na wielowarsztatowość. ma1ster W ZPB im Stalina. 

Wyjątkowo wi.ell\ie znaczenie dla 
roewoju radzieckiej uprawy baweł
ny posiada p1-~j ~cic na nowy' sy
stem nawadnhln·a. Doświadczenia 

przpdu i ących . kotchozów i sowcho
zów dowiodly. ż.e tymczasowe kana
ły nawa<lnlające pozv:alaja najba~ 
&ie.i produkcyjnie wykorzystać m5. 
sizyny rolnicze i obszar u.asiewów, 
na wielką 5kalę stosować prwdują
eą agTo - technikę. ujawniają nowe 
rezenr,ry podniei:;,ien i>a urodzajów. 

GR N w Domaniewicach nie przygotowała należycie 
Kołchoźnicy z wielkim zapałem 

urzeczY'v-istn iaią przejście na nowy 
system nawadniania. Majstrowie z 
plantacji bawełny w ścisłym współ

działaniu z pracownikami nauki wal 
czą o wprowadzenie w życie lej no
wej. postępowej metody w rol
n ict\\rie. Za wdrożenie w gospo
darce rolnej nowych sposobów zra
szania gruntów, przy zastosowaniu 

Wiosennej akcji siewnej 

tymcv:asowych kanalów nawadniają kie urodza,je i przedtermmowo wy
cych. odznaczon11- ~~t-ała ').Yielka ilość pełnili pai1stw-0wy plan oddania bo
kołchoź.ników i specjalistów Urz-be- wełny. Liczne okręgi republiki o
kistanu. TU<·kmenii. Ę\rgjzji, Kzei:-:., .si-ągnęł?' , takie w~l~aźnik ~ !tlóre ~
bejdimnu. Tadżylristanu - premiami · j'5~"'?.~'d!1io były tr<Ma-fum \yyłqc7.1:ue 

da.jność pracy, umacniać dys<:y.pli
nę pracy. 

Meeha11iza1orzy uprawy pól _ba
wel~~iaa1ych Vzbeki;.sitanu 1,1W(lZltJą 

17..a S'A"e główmi zadanie wypcł.n'.anie 

W Domaniewic.ach my~li si~ o sie
wach wio;;ennyeh i działa w · t~·m 
·kierunku. Nie przyn<>.;i to jed
nak snodzirwa11ych l"t>zultut.ów. Co 
stli.nowi le.go pn;yczynę? Po pro:-;tu 
Prezydium Gl~N źle zt;i>zumiało 
uchwałę Prez;y'<l.ium Rządu. Uehwała 
ta wyraźnie stwierdza, :i:c ra<.ly n:uo· 
dowe koordynuj:! ))race. związane z 
akcją sicwmJ, ie rady winny k ontro 
lowaĆ' cfaiałalnośl- po~zezególnych pia 
có\\'~k':'.w ' -r.*Rtęsil: !"f P!IUl~owaJ1 do 

siewów wiosennych, jak ~ównież w 
czasie samej akcji. 

Zadanie' r a d narodowych w wiosen 
ne.i akcji s iewnej zostało jednak zu
pełnie inaczej zrozumiane przer. P re· 
zydium GR:\ w Domnni e\Yicach. U· 
~:nr.alo ono, %e w~zystko trzeba sa
memu l'Obie. 
~newodnicząry P1·pzyclium GRN, 

ob. Stani„Jaw RU1a, pracuje ofiarnie 
i dużo, ale niewłaś<"i·wie. Pracuje bo
wiem sam. Nie potrnfił z urga11izo· 

stalinowskimi. 
· me)5:torycn kołchozów. Po trzydz1e-

Niewycze1·pane 11.aiste możliwości 

d alszego rozwoju hodowli bawełny 

otwiera-ją olbnymie budowy komu
nizmu na Amu - Darii, Wotdze, na 
Donie t Dnieprzq. Granice nawad
nianej uprawy bawełny rozszerzą 
się o tyaiące kilometrów, ogólne 
zbiory jednego z najcenmejszych 
surolh"CÓW tcchniCf7.nych wzrosną 

wielokrotnie. 

sci i więcej cetnarów baweli:i,y z 1 
ha wyhodowano w okręgach: De
nanskim , .Tangi - Julsk im. Ordżon:
ki<lzewskim i Pachtaabu<lskóm. 
Przodujące kołchozy 7-ebraty z każ
dego hek t.ara po 35 - 40 cetnarów 
bawełny. Uległa w ubiegłym roku 
popra~riP jakośt' bawPłny. Prze:;zlo 
80 proc. oddane.i pań~twu bawełny 
- stanowiły wyborowe i pierwsze 
gatunlci. 

1 przekrf!cr..anie norm prac y przy Dl • · 8 • 
wysokie; jako.~ci robot araz os:z:częa a UCZC% ta . rocznicy 
~;~n o~~:yż~~~~v p~;~~~~,j~o~~:..~r;~: powstan1·a w •etc1·e warszawsk1·m 
ga.ią Judzie. dookonalc wladaJący · 6 
pkrzodu?qeą t:echniką. Terl:ie: tan:i~. tya•lle- I Pracownicy Spółdzielni im. 19 K wie \ 'rak wiet: w.o;zysc-y pracownicy potl-

o ?.~siewy 1 LLpr.awa . pan CJJ, . „ .. . . . · · . to 
równ1cż 1 ·zbiory plonów w wiCll{im I Inia E?ostanow1Jj :-iczc1c zb~1zaiącą suc ~10-są wykoname norm ~ 5 proc., 
stopni'lł UiZalemionc są od jakości roczmc~ po~stama w getcie w1.1~sza·:" iest zę 114,3 ?roc. pod:vyz.sz;ą do 119,! 
pracy l\II'J'S. W roku bieżącym •z.a- skim podjęciem szeregu zobow1ązan. proc. '11.1 dnm 18 kw1etma pracowm-

cy stan:,1 na Wa1·tach Pokoju, a na· 

Pracownicy gospodarki rolnej, 
jak i. cały nasz naród, oddają się 
pokojowej, twóri;zej pracy. Nie
ustamrie walczą o podniesienie kul
tury rolnktwa. szukają i znaddują 
nowe rezc1'1vy \'\/"Zrostu urodzGjów, 
ofiarną pracą pomnażają osiągrl!ię

cia komunistyC?.nego budownictwa. 

Wielkie są sukcesy hodowców 
bawełny Uzbclus!anu, ale ludzie ra 
dziecc;-r nie mają "\\' zwycza.ju 7 .. .atrzy 
mywać się na już uzyskanych osią
gnięciach. Wala!:ą oni nieprzerwa
nie o nowe zwycięstwa przy rozwi
janiu uprawy bawełny. 

Inteligencja techniczna realizuje 
uchwały VI Plenum KC 

Kierownik Pl'7.A,>d:talni ZPB im. 

W liście do towarzyse;ia Stalina 1..a
trudnienl przy upra wie ba.wełny 

chłopi Uzbek.ist.anu piszą: 

Kunickiego, tow. Si:ldkowski, w ce
,,Pa.mięt:ijąc, że ba.wełna stano-

wi jeden z wa~,niejszych wkładów lu wzmożenia wydajności pracy. i 
narodu uzbeckiego do dzieła ó- obniiki kosztów własnych w przę

dzalni. średnioprzędnej, jak również 

4 nowe 
' ' powstały 

brygady młodzieżowe 
w ZPB im. Harnama 

W związku ze zbliżającym si ę I Druga brygada młodzieżowa nosi 
dniem 1 Maja Zarząd Zakładowy I imię rewolucyjnego pisarw WJady
Z!vIP postanowił zorganizować bry- sława Broniewskiego. Kie1·owni
gady młodzieżowe pracujące syste- kiem jej w~·brano ob. Mirosława 
m em Czuth.icha. Brygady młodzież.o Kaźmierczaka. Brygada im. Lidii Ko 
we zostały zorganizowane na tkalni rabielnikowej kierujf' nat(.m1iasl ob. 
kolorowej. Prace ~wa rozpoc?.ęly z Teresa Zdanowska. Czwarta ·br:v"a
d~iem l kwietni~ br Kierownika- da nosi imię pierwszej organiz~t~r
!Tl.l .brygad zost~h wy~r~ni przodo- J...'1 ZWM - Hanki Sawiclde". Br-
wn1cy prac:f. ' K1erown!k1em brvga- . . ,J yga 
d y, noszące.i chlubnq nazwę pL·zy- da tą k1cru1e ob. Eugenia Kowalew 
wódey narodu korcmi.skiego Kim ska. 
Ir Sena został znany przodownik 
ZMP-owiec ~zczepan Zając. 

Zbędn~ 

STANISf,AWA WAWRZOS 

ZPB im. Ha;:nama 

, 
maszyny usunąc 

trudniać l)t·aco.wnika do c7.y'<zczenia 
ezęści iych maszyn, aby je uchronić 
przed ealkowitym zniszczeniem. 

Podczas, gdy po18ki hutnik walczy 

I dla uniknięcia kosztów przewozu 
przędzy z innych zakładów - po
ceynił zminn;:o.• w sposobie przędze 

nia na oddziale „B ". Polegają one 
przede wszystkim na pogrubieniu 
numeru taśmy; wychodzącej na 
zgrzeblarce. Wskutek tego wydaj
no,qć 1 zgrzeblarki na l godzinę zo 
stała podwyższ<>na o 0,7 kg., co. sta
nowi 14.6 prac. Tym sposobem zli
kwidowane 7.ostały wąskie gardła 
na zgrzeblarkach . 

W t en sposób dzięki inicjatywie 
in•eJigencji technicznej i jej ścisłe

mu współdziałaniu z załogą. praca 
w naszych zaldadach staje się lżej
sza, bardziej wydajna, a koszty wła 
me produkcji ulegają obnLi:cc. 

F. DONDER 
ZPB im. Kunickiego 

stępnego dnia· urządzona zostanie uro 
czvsta akademia. Poza tym zobo
wiązano się wydać specjalny numer 
fiazetk1 ściennej, otoczyć opieką szko 
lę im. L. Pereca, ufundmlfać dla niej 
biblioteczkę i zorganizować wYciecz• 
k<; uczniów do \'l'arsz:i wv. 

Po-:;t.anowiono poza tym ~-ysłać w 
dniu 18 kwietnia b. r .. do Warszawy 
delegację robotniczą celem złożenia 
wieńca pod pomnikiem bohaterów 
getta warszawskiego. 

Z. PUTERMAN 
Spółdzielnia im. 19 Kwietnia. 

W ElektL·owni Lód;i;kiej, \\" ,;tarej 
maszJnowni. obok pracujących tur
bin mieszcz~ się nieczrnna ~tara tur 
bina · gene1·atory. Już w ub. roku 
b. Zjednoczenie l<:nHrg-etyczne Okrę· 
gu Łódzkiego zezwoliło na rozebra
nie turbiny, lecz nie 7.derydowalo~ co 
dalej z nia zrnbić. Rozmontowane 
cześei Jeża wiee \V l"ÓŻ11",'Ch katach 
innszynow.r.i. ·a rundum~nt iei'iwny 
zajmuje znaczni} p1·zes ti'zP1i. Turbina 
od wielu lat jnż nie pracuje, a jej 
ezęści obe<:n'e niszczeją pod działa· 
niem rdzy i bl:!:tużytec:znie zajmują 
miejsce i tak w dość ciasnej niaszy
nowni. P odobnie j!~,;t z dwoma gene· 
ratorami, które mogłyby zostać wy· 
korzystanc w innym zakłnclzie. !nb 
użyte, jako materia!. a u na;; stoją 
od wielu lat bezużytecznie. 

o każda tonę s tuówki. ll nas marnuje 
;;ię żeliwo, tak potrzebne do wykona 
n ia Planu u· letniego. 

ECGENil'"SZ KOZł.OWSKJ 

Na ciągarkach zastosowano 4 łą

Cł.enia tu$m zamiast 6.-ciu, co u
mo:lliwiło otrzymanie na ostatniej 
ciągarce taśmy o numerze O,!l6, z 
której uzyskujemy niedopr7.E:d o nu 
merze l ,8. Niedop1·zęd ten używany 
jest bezpośredni o na maszsnnch o
brąc?.kowych do produkowania wąt I 
ku dla własnej lkalni. Wąlek len 
(20-ka) wytwarzany tyrr. sposobem 
-- jak wykazały próby - nie jest 
gorszy od wątku produkowanego 
sposobem starym, bądż też od do
starczanego z innych przędzalń. 

Opisane zmiany przyniosą znacz
ne oszczędności. Tow. Siadkowski 
przeprowad7Jł jeszcze szereg innych 
m;prawni.e1i., uznanych. za bardzo war 
tościowe. 

W Jackowicach rozpoczął się siew 
Elektrownia Łódzka 

Uporząd)(ówać maę;azyny 
Celem uzdrowienia gospodarki w I Przeciwnie, robotnic-~· 'ma.ga.zynów 

magazynach przędzy ZPW im. !) :Ma-1 wraz z ochotniczą grupą p-racowni
ja, kierownic-two naszych zakładów ków z inoych oddziałów i biur przy 
postanowilo zasilić magazyn nowym i st<i.pili do porządk-0wania magazyn n. 
kadrami Zaloga i kiernwnictwo po- Tak więl' dzięki kolektywnej pracy 

Kierownictwo maszynowni ma wie- kładało w nich duż<' nadzieje. Nie w niedalekim czasie cel o~i<!gniem:v· 
le kłopotu z tymi unieruchomionymi wszyscy jednak w~'wiązali się z za- 1 postu wimy gospodark~ magazy110-
maszynami, gdyż wzmagają one cia- dania. l tak np. tow Błoc:h po prostu wq na len~zym poziomie. 
snotę i utrudniają remonty prarują· r stchórzrł 1 zrezygnował z tej pracy . J,. M \4\:KOWSKI 
tych jednostek. Poza Ł-Ym ti-.i:eba za- I Je.';!o śladar1i nie t><>szli iednak inni. . ZPW im. 9 l\faja 

Spółdzielnia produkcyjna w Jacko
wicach przy-stąpiła już do rozpoczętej 
w całym kraju kampanii siewów wio 
sennych. Każdy dziei1 jest tera;r, dla 
jej członków bardzo drogi i wyxorzy 
.-;tywany b:n··a w ca łej pełni. Do 
sprawnego wykonanfa ;;iewów porno· 
ze spółtlz ielni SOM. M' Bio}kowte, l;tóry 
po.:;iada wszystkie 11otrzt•bnc maszy
ny i narzędzia rolnicze. przygotowa· 
ne do praey na polach ~póldzielni 
prndnkcy jnych, małorolnych i ITT-ed
niorolnych chl~pów. 

W gminie Bąków ukończono j11ż 
kont1·aktację roślin pr.i:y aktywnym 
ndziale instrnkto1·a Tołnego. pracow· 
11ików PZGS w Łowiczu oraz ZSCh 

i GS. Du~y wkład pracy w przygoto 
wania do siewów wioscmnvch i w 
akcję kontra·ktacji włożyły · gmi-nna 
organizacja PZPR i Gminna Radn 
Narodowa. :\ie wykazało należytej 
akLywno~ci tylko kolo Z:vIP które 
nie doconia jc,zcze $tOj~eych prz~d 
wsia zadań w zwia:i;ku "!. wiosenrui 
akcją, >1itwn:J . J'o1iiewai wykonanie 
tegorocz11~-c·h •dewów wiosennych na
klaua "1.czeg-6In:r> ważnP obowiazki. 
nnleży &ądz;c, że i r.arZ<!d gm:nny 
Z'.\fP w Bąk owit' zrozumie rychło 
swój hh)ri i wciąg-n j e :,ię do ogólne.i 
wytęion~ .; prac:y gromady 

FR :\!\Cf~'l.!\A ~HC'AALSKA 
Ja::kow1ce 

wać zajęć w ten sposób, ażeby wciąg 
nać do nich jlllk największą liczbę 
aktywistów a samL'ffill uzyskać moż
no~Ć dopiln~wania i przeprowadzania 
k<>ntroli poczynań wszystkich i11~ty
tucji i organizacji N teręnu gm1uy: 
Nie pomoo-Ji mu w tym pozo.stali 
czto.nkowi:' Pt·ezyd1um GRN. nie do
oomii"'ł Komitet G·min.ny. Nic więc 
~h:iwn~Ko , ie gmina D<>mamiewice n ie 
zostala n~leżycie przygotowana ck> 
akcji sie1rn<1}. 

OdiJO\\ied1.i.a\na ?.ll- przebieg kon 
t;rakt;,cji Gminna Spółdzielnia. oraz 
Zwi::izek S:unopomocy Chłop-skiej nie 
wiei<> dokon~1!r na tym odcinku. Brak 
al;c.ii u.:wiadamiaj:~co-politycznej spo 
wodnw:1I. że planów lmntra:ktacyj
nych n'<> r.realizown.no. W grnmadach 
Daman ięwicc, Skor~t~i i KT~!:>a nie 
pot.rafiono p1v.i;o~iwdzialać prop•agan
d1.ie Jakuba 0 ·7.imskiego, Mieczysła· 
wn Kosiorka, Autoniego żiarnika, 
Włl\dysława Boruby i wielu innych 
kułaków, f...-tó1·ych przykład i szkodli
wa d-ziałalność spowodowały, że w 
gromadach tych kontrab.-tacja wypad 
ła najgorzej. 

Ni1>objęcie kontrolą s-p<>sobu r<>z.pro 
\Yadzania kredytów na OTke i sie'v 
oraz n• nawozy sztuczne i z iarno 
sioWllle, spowode>walo , że kredyty t e 
były rozdzielane niewła§ciwlc. S tani
sła~v Wilk, sekretarz z.arz:1du g min 
neg-0 ZSCh, przy71nawał kredyty bęz 
porozumienia się z GRN, według wla 
snego uima'llia. W rezultacie na 11 
groma'<l w gmi.nie wszystkie kredyty 
l)r:>:ypadły zaledwie dwóm gi:omadom. 
Zrozumiałe jest, że wywołało to. slu
szne zresztą, ro;,goryezenie wśiród 
chlo-pów z; tych gromad, które kre
dytów nic omymały. 

Na terenie gminy Dcmiauiewice nie 
ma SOM-u. Nakłada to na GRN i 
a.ktywy gromad:r,kie obowiązek jak 
najstaranniejszego przygotowania JO 
mocy sąsie1lzkiej. Pomoc ta w zas&· 
dzie została wrgani:zowana. 79 chło· 
pći\v maJ·orolnych i średniorolnych u~ 
zyska pomoc sąsie<lz\cr.!. Jednak plan 
tej a·kcji wstał wadliwie ustalony. 
Nie wyszczególniono w nim, w ja.kim 
c~asie i w j~lkiej formie lJ'(>moc bę
dz.ie udziclaina. p<>s-zezeg&lnym mało
rolnym i średniorolnym chłopom. Mo
że to dopwwaclzić do niepo~bnycb 
nieporozumief1 i prze<Hużyć""'łerminy 
zakm'iczenia akcji siewnej. 

Komitet Gminny, analiz.ując te ni 
dociągnięci.a, postanowił pośpiesz · 
z pomocą Prezydium GRN pnez znu> 
bilizowanie wszystldch chłopów ma.. 
l<>rolnych i średniorolnych do walki 
o sp.i-awne wykonanie akcji siewnej. 
Szczególną uwagę zwrócono na wci4 
gnięcie do tej pracy ZSL i zah.-tywrzo 
wimie kół ZSCh oraz ZMP. Celem 
ostatecznego z~kończenia konitrakta
cji szereg aktywistów gm.innych i pu. 
cowników , GS wyruszyło do gromad, 
aby w drodze uświadomienia przeko 
nać elilopiiw o p<>trzebie kontraktacji 
i korzyściach, które przynosi ona 
państwu ora-z plantatorom. 

Komi:tet Gminny zdaji'!c sobie spra 
wę, że niedocią gnięcia te spowodowa 
nc! były b1·a·kiem kontroli nad dzia
łillnością placówek i organizacji od
po ·iediialnych za po&-iczcgólna odcin 
ki p1·acy. postanowił codziennie koo
trolowaC:: p1·zebieg p1·ac zwilpianych 
z siewami. aby nie dop'Uścić d~ opóź
niania przeoie-Q'U kampani i siewnej. 
Wła~rhe ~ainteresowanie się akcją 

śiewną przez Komitet Gminny nie
wątpliwie przyczyni się do sprawne
go jej p1·zeprowadz;enia na terenie 
gminy Domaniewice. E. R. 

"'· 
, 
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Kronika partyjna Rozbudować · sieć sklepów na przedmieściach p1·szq 

Dzielnica śródmiejska-Prawa: 
Plan rozbudowy sieci handlu uspo co na ogół rozJolcowane zostały skle 

le'1znionego na rok bieżący przewi- py z artykułami spożYWczymi MHD 
duje znaczny wzrost liczby placó- Ól.'az PSS, RozmiesŹCzono je w tere 
wek detalicznej sprzedaży, Tak więc nie proporcjonąlnie do licz)>y luq
już w ciągu minionych trzech mie- ności, nie pomijając nawet najbar
sięcy ilość sklepów uspołecznionycl:i dziej odległ_ych gromad wiejskich z 
w nas2ym mieście przeWYższyła o terenu Wielkie~ Łodzi, Gorzej nato 
9 proc. stan z dnia l. styc.mia br. miast przedstawia się sytuac,la ze 

Karygodne mornotrawstwo 
Wydział Handlu przy Prezydium Ra • Dnia 10 b . m., o godz. 16, odbę

dzie się seminarium dlą wykła• 
J owców kursu I stopnia. 

Dnia 11 b. nt„ o godz. 16, o(ł
bęclzie się seminarium dla wykła· 
dowców kursu Il stopnia. 

Kurs Do końca czerwca br. MHD uru- sklepami przemysłowymi. 90 proc. 
chom! dalszych 130 sklepów z arty sklepów MHD br;inży przemyi;łowej 

· h h p Itp 11:ułami przemysłowymi ora2l 58 sPo mieśei się w centrum miasta, ped-dla dyżUfQYC fUC U "\ żywczych. z tego zaledwie 30 skle- czas gdy np. Karolew, Cyganka, Za 

dy Narodowej m . Łodzi, uwzględnia W dniu 5 kwietnia pr.zcchodziłenu 
braki w tej dziedzinie, Dyrekcja przypadkowo Jlt:zez rereny eksped)?Cji 
MlID Łódź - Półnoe do końca czer- dworce Lódi-Kaliska, znajdującej •ie 
wca br, otworzy 46 i;klepów, dy- przy u. To,v.aL10wej. 
rekcja poł\ldniowa - 67 sklepów, T~ltaj - na stosie smieci spostrzeg-
podczas gdy w centrum uruchomio- 1· . . · · 
nych pędzie tylko 13 sklepów. Utwo ł~1n dwie paczki, w. kro~-c~ 7.JlllJoowały 
rzenic 21 początkiem tego roku się kosztowne bezp1~czn1k1 wysołtjego 
trzech odrębnych dyrekcji MHD - .napięcia. 
północnej, śródmiejskiej i południo Beą1iecznik taki skład11 się z częki 
wej, miało właśnie na celu ściślej- 1wt·cclanowej i kosz~ow.uej · cl5ęści mela-, 
sze powiąza11ie ogniw aparatu han- lowej - wyprodukt>wanej z mosi11d2u. 
P.lowego Z poszczególnymi radami Ci<ę,;ci porcelanowe bezpieczników były 
narodQwymi, przeprowadzenie bar-

p()l}.uezone1 ale czę;ci rnosi \lŹn• 11adają 
sit j~zcze de użytku. Kos~toweł1. jak 
widać z wykcmania, wiele pra.cy. Czy 
wolno w ten sposób n:iszc~yć tak k06t• 

towne pi·zedmioty? 
Mioliał Milski 

Z~ierz, 1tl, Lódzlta 65 

OD REDAKCJI: Pr;;edm.fotr zna. 
le,-ione prze; n(Js; rgQ C:ytelnika 
:najdują się w posfodani11 redakcji. 
Spr~wą tq u·mnQ zaillteresowuać się 
kierownicw•o ~kspedycji. 

w dniu '\\'(Z<>ra.js11ym na stacji pów przypadnie dla centrum mias- rzew nie posiadają ant jednego te
Łód:i·Fabryc~na. został otwart~ ta. Zarówno \Vydzlał Handlu Prezy- go rodzaju sklepu, a na gęsto zalu 
6-mies!ęczny kurs dla dyiur.nych dium Rady Narodowej, jak i oddzia I dnionych Q(iojnach istnieje ~lko je 
J:uchu. Uczestinikami kursu są 1nze- ły handlu przy poszczególnych 1 den sklep _MHD z artykułami prze-
wainie prac~vnicy fizyczni: ma- DRN~ach zwracają baczną uwagę mysłowym1. . . 
new1•owi zwrotniczy, konduktorki re na właściwe rozmieszczenie sklepów . Plan rozbudowy s1ec1 sklepów na 

dzlej szczegółowej analizy ryn.ku i Zapobiec niszczeniu lasku tuszyńskiego lepsze zaopatrzenie ludzi pracy. Ze 
I 

wizyjne '1 robotnicy z łódzkiego okrę n k t ł b przez 
gu dyrekcyjnego w liczbie 60 osób, i usprawnienie zaopatrzenia na war a 1'., oprncawan:v 
w tym 23 kobiety. Po ukończeniu ku~ przedmieściach Łodzi. Bez wątpie
su l odbyrin 6-miesięcznej praktyki nja dla ludności robotniczej zamiesz 
rozpoczną oni samodziel~1ą pracę j~- kującej peryferie, ~asv.dniczą spra
ko dyżurni ruchu. Zajęcia na kursie wą jest nie tylko ilość nowootwar~ 
trwać będą. 8 g·odzin dziennie. . tych sklepów, ale także lch odpowie 

60 kiosków ulicznych 
otwiera PP K „Ruch'' 

względu Jednak na duże zagęszcze

nie sklepów MHD w cenlru1n nuas 
ta, zasięg poszczególnych - dyi;cli:c,li 
nie pokrywa się z obszarein dzielni 
cowych rad narodowych, Np. pół
nocna i południowa dyrekcja MHO 
posiadają większość swych sklepów 
ną terenie DRN Łódź - śródmieście. 

Ko1"Zy~111jąc z dnia w1>lt1e;io od pracy I ,.u st1otl.ać mf>;«n<J. -świeże pieńl;.i po ~cię 
11ięknej pogody udałem się onegdaj wch ~rzewac.b, Nie w.spomiuam jn~ o 

l 1 I 1 ń l · I • $1.Uszliw~m zaMmecm1111 całego la~u 
{ P as rn i1szy 8 ner;o, ~ iy ~aczerpnę~ przez wycieczkQwiczów i ui'ieszkańców 
świeżego powietrza. Stw1erd~łem tutuJ v_~bliąkich domków. 
~ ri<alem, że ta oaza ziele11i jest w1U1dąl- • OD REDAKCJI: W(lndalizmou:i 
sko niszczona przl'Z mies7J;.ańoów oko- na tereni„ lf!m t11.s:yiiskiego nalęi.y P1wdownicy pracy, kolejarze, .skie dnie rozmieszczenie. Jak dotąd. za-

rowani na kurs niewątpliw;e i w na- t d , c k · h 0 gadnienie należytego rozs awienia 
Pożyteczną innowację wprowadza Dlatego też prZ'' realizacji rozbudo 

FPK „Ruch" w Lodzi. W 60 p1mk- " 
licznych <lomów. 'a tel'enie C3łego la- położyć kres. 

uce będ~], prso owac. ze ·a _:,cpo\•~i·e= w naszym mieście placówek detalicz 
ważny awans społeczny i "" . 
dzialna. prace. na stanowi!'kach dy-! nych różnych branż · zostało tylko 
ŻUl'.'JTyeh ruchu. (a) częściowo rQ't.l•liązane. Zadowalają 

tach w '1ródmieściu i na przedmieś- WY sieci skle~w na li kwartał br. 
ciach powstaną w bieżącysn roku este dyrekcje te w pierwszym rz@dzie 
tyczne kioski „R!lchu", w których hę winny uwz~lędnić potr~ob)· lm:lnoś
dzie można nabyć gazety, książki. pa· ci przedmieść. 
picro.>v, znaczki pocztowe, listy itp. Nad należytą relłlizac.Ją, planu rQZ 

I• Id k ,.. MZK Niewąlpllwie z dużym zadowole- budowy sleei o:i;uwać wiony oddzia-w Centra I me Un Ow niem przyjmą ło~:danie wia~omo&ć 0 ly handlu przy pos:i;ozególnycb 
w 

· Więcei troski o czystość 
doinach mieszkalnych 

tym, ŻB w większości kłosków znaj- J>RN•ach Ol'az Wytblał nanulu przy Zaniedb?.qe pocl względem czystoflr 
i . · " na dować się b~dą aparaly telęłoniczne, J1re~ydim11 P.,.ądy Narodowej m. Lo· cl domy na$zego miasta zaczynają p0 -

W obszernym pokojn je$t. cicho. 111iastowu posyłu,nie „pos lkow dostępne dla użytku publicznego, dlli. • woli przybierać schludny wygląrl. 
Jril~l\ osób p1:ac\jje w milc~eruu przy linie, które ich potrzebują. W t.ym tygodniu otwarte .,;ostaną Jęst to ·.v,ynikiem ze~połowej pracy 
swoich stolikach. Tylko od cz;.łsu clo Na następnej tablicy podane s~ dwa pierwsze kioski przy vl. Piotr· Wielki ferma drobiu. lokalorów doinów pe><! kierownictwem 
c:r.asu Jv ciszę wdziera s ic z nagła długości t1·as tramwajowych. NaJ· kowsklef 94. i na Pfotrkowskiej priy komitetów blokowych. Przykładem 
ost.ry zwimek telPfonu. krótsza z nich trasa linii „12" wyn3~ Alei ZMP. Do końca maja br. Uośt W f..uo-iewn i kach dobi:;i;c pojętej pracy w Miesiącu Ci:y-

'ft·udno uwierZl'Ć, i e stąd, z tegQ si 3.768 m, najdłuższa - linii " ich wnofoic. do dwudziestu. i>- ~tości przy wioi;;ennych porządkach 
pokoju kieruje się, . całym ~·uchen~ wynOl'li 11.799 m. W chwili obe~nej de La~iewniJ, mci\!ą posłużyć · posesje o~ nymeni. 54 
trnmwnjowym na ]!mach mie,]sklch 1 A teraz ciekawe zestawienie rnchu 

11 21 ' ' h kł dó pod Łodt:ią zwozi się ·materiały na de 66 przy ul. Ojjrodowe1 ppzostaiące 
podmiejs k ich, że tu na~chodzą. mel- pa.sa~ers~iego: .w 192.6. r: każdy ftOWYC za i W budo_w~ wie!~i~j fer!Uy na 2.500 ~ztuk pod dozorem Elllilii Jwańskiej. Po· 
dunki 0 wszelkich, chocby naJdn>b· nueszk11n1ec Łodzi przeJezdzal prze- b" . , . drobiu. Zalonczen1c robót, zwH\~a- sru;je t~ z••budowąne i>ą drewnianymi 
nl'eJszych uszkodzeni ach tramwajów, clętnie w Cit!gU roku 80 razy tram· 1 z 1oroweno zyw1en•a I n~·ch z huc!ową lcriny, nastąpi 1es1c- I stłoczon)''mi dom ka.mi. Podwprka ~a, 

· 19'8 100 l ~ ą ml'łi: i ciai;ne. Brak tu kanalizacji, a że tn bada się nasilenie ruchu pa· waJem, w t. r. - razy na ro'• c • _ • I· . 111 · 
Saz'et·s\ci'eg·o i odpowiednio do tego w 19!'\fl r. - oko.la 400 ra~Y- I Ze. ~~lędu na stale 41wi.ę '~UH\· I--------------------------------

• , • • 1• cą się ilosć wydawanych po~1łkow w Zł • Jlp dk• t • wy:>y·ła sic wozy na miasto. Centra' 'fe cy~ry. maJ;j SW?J<) \~'YlllOW\!. N.i Zakładach zbiorowei:o żywienia Lódz om I o . a I - o cenny surowiec 
la meldunków Miejskich Zakładów podstawie ich plam1Je sic. rozkłtidY f;ie Zakłndy Gastronomiczne projek· 
lfonrnnikacyjnych to· jakb.v mói_g c~~ jazdy MZK, wykorzystąme · t.aboni, I tują do ko1ica czerwca br. otwarcie , , . · · _ l 
łego wielk ie!!'o aparatu komun. 1kacJi częstotliwość ku1·sowania wozow na .., 1 1 t „ k . , . Przy p1zopro\'.a~llan1u w10„ennyc l Lod?.i. W t.vrn celu uruchomionych ·· „ nowyo 1 re~ ll'.uracp, awrnrn 1 cm· dl · • jd en:" stry ·hu icst 10 purJkto' \V skup11 odpadków 
"' · • ' '. "' · . • . . '

1crm. lub w piwnicy sterty wse:elkiego ro- a od dnia wczoradszego ruszyło w 
-i'ei'skleJ' poszczecrólnych liniach. · 1\·' . porzą ~ow zna u .• y na c , · , 

~ Ot, wybtarczy spojroeć na .tę Wa~,ną rolę lsz~zell:olnie )V lecie) W czerw.cu br. ŁZG ur11chomi~. r~; dzaju rupieci , jak butel~i. szmaty, teren 60 wykwalifikowanych zbic-tablicę - objaśnia kierownik rcte· odgrywa w centrali meldlinkow ... ba- prezentacy1nv lokal I kat Sim . l 't i t b A r aczy. W akcJ'i e:bierania odpadków I · u r działu Ruchu t w l · • · I te.,.0 czy Pl · " • pap et·;r i p . n cpo rze ne rzeczy. ratu p anowanm n Y l'ome ~" . za e:mosc1 oc "' • przy acu \Volności, or11z restaurację przecież wlnniRmy pamiętać 0 tvm. weźmie również udział młodrz.:iei 
MZK, tow. Cichocki - aby zorien- przew.1duJ~ on po.god~. ~zy de~zcz, przy ul. Piotrkowskiej 11) (dawn. Ca- że te ~iepotrz~bne szm;łty, butelki, szkolna i junacy S.P, którzy uzyska-
t(lw.a6 się, ile w tej chwili mumy na planu.Je się w Jecie nwdzielne tiam· sino Aktorów) i przy Pl. Reymon- d lk k . h .

1 
d b ł 

niiefole wozów si lnikowych i doczep wa fe wycier•z!.:<>we do podmiej ,;kich l11 1 (BDr Słońce"). pu c a śpo. t oi~:crwla~ I' p. wb~rzul - ~~P~ed~g:ze apżi~n~!.d~:negpo os{~~:~il\ 
l l t , ume1·y "'OZÓW J·ursują o!<o.li'c . ''. , cane na mie n „, po c„ pr:zero 1en u 

nyc 
1
• < ore n · w ' • • 1 '. 1 • t bll . ' d . i W połowie ma1a br. odda11y zosta· stanowią cenny surowiec dla n asze- przekazać na cele społecrzne. 

na danvch liniach , ile wozów stoi w Na dJle~ neJ zk a c.kuw~. oczni ojnekł s~ nie do użytku przy ul, Piotrkowskiei go przemysłu ' Duże pole do popisu w 1akcji rzb1e-
rezerwic. W godzinach wicknego na WYP:'I <i w omum dac.1i 111 e, 8 , OJ, 40, letni lokal z o.tródkicm, który nie- · Dlaten·o ,11 ·z,vi'<>zku " pro\vadzon·i · j b silenia 1·uehu wyRy]Rmy wozy re?.el'· na mnvch _ uszko zenrn wozow. 1. . "'· 1 t . 1 ł . ,., , c, „, . • 1·un!a odpadkow ma. ą nowowy r an(' 

. · k . · . . . , wątp 1w1e w czasie e mc l upa .ow obecnie na terenie całego m ias ta komile ty blokowe, które powinny wowe na linie cieszqcP się Wlt,) sza C1ekaw1i rzeczą Jest to, ze naJCZę~- cicAzyć si<> bedzie dużl\ frekwencją. .. . . c1k . C 
frekwencją. ciej powtlll'Zającymi się uszkodzenia ~ · a~cJą sam t,arn.o - pow.q.,. ową, e~- uprzedzać 111ieszka11ców o terrnini~ 

Na dużej czarnej tablicy wisz<~ mi sa„. •.vvbi t e pl'zez pasażerów t rnla Octrn dkow 1!7..vtkow.vc.h przy- przy bycia zbie! raczy '.i ułatwić im 
metalowe . prostokąciki z numerami. szyby: . Duże zainłeresowanie stąpiłą do zbierania odpadkow i zło pracę przez złożen ie WS'lelkich od-
Każdy prostokąt odpowiada jcdn~mu Cent1:nla i·ue hu, serce komunikacjim __ l_i _z_. _t_e_re_n_u_w_s_z_y_s_tk_·i_c_h __ P_o_s_es_J_l_w __ P_a_d_k_ó_w_'_"_._ie_d_n_y_m __ m_i_c_Js_c_u_. ____ _ 

w<>zowi tramwajowemu i . ma .J~go miejskiej, ,pracuje bez przerwy wystawą przeciwweneryciną lllll'"'"'łłf.011,
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1
111llllll numer. Gdy dany wóz zostaje wyco· dniem i 11oca przez cnly rok. Co R f I l 

1
,~ I ~ I ~ I ~ k d i l ·. . , l d - 1 \Xfv.>Lawa przcciwwcnet•ycznn. urz;i, I llł J' •·~1 , lllf Ili ''' I :fany z komunikacji - prosto ąt prze go z n zm eniaJ:l się u zie, a e prn· ' ł 1 • 1 1 

r p 
_ wiesza się do rubryki „w naprnwie", ca centrali tnva b~z przerwy. Od dzona w izmachu ORZZ, prr.y ul. Trau · I ••I 1u Il I ' ' ' ,f 

lub r ezerwa" w zależno$ci od przy tego zalc~,y bowiem w znacznym !!utta. cienv sic dntym zainteres;owa- irr 1n1tlfl uuH 1~ IP5ł 11 .„ 1• f HUt b9H~~C · H•ttdł •'IHI li 
ezyn" z któl'ych. wóz zostal wycofa- stopniu sprawne i punktualne kurso niem publiczności. \YI dniu jej otwar 
ny. W każdej chwili patrzący na tab- wanie t ramwa,lów miejskich i pod- cia, w niedzielę 8 bm„ zwiedziło ią 
licę ma dokładny obraz stanu ruchu I miejskich. ponad 2.000 o•ób. \X/ustawa czynn.a na mieście Po·1.wala to na sprawne 8. Wąsakówn11. • ' 
gospoclarownnie taborem i na natych iest codziennię w t~orlz. od 11 do 19. 

,!-~-" _W_l A_D_o_· M_1 (_)S_~(_~_ l_S_~ P_O_R_1_o_·w .§ 

KURS PIELĘGNIAREK 
DZIECIĘCYCH 

czfonk1"nkie uastępnjęcych ół..lcpów: 
sklep J\'r 4i - Si<~rnkowski~go 70, Nr 53 
- Arłmiralskn, Nr 6-1. - i') miP11i~ckie
!i,O, Nr 10 i 361 - ut, l11żrnie1'Ska'\.Ni: 2 
- Szkockn, N1· tl3H - ni. Błotna, 1'\r 60 
---' NnrntowicZll 2:>, Nt: 129 - żerom.skit! 
go 23, Nr 367 - Szterlinga 20, Nr 467 
-- Frn11C'i szkni1ska 67, 

wod11 czerpie $ię ze studr.len; W tych 
trudnych Wllrnnkach podwórza te są 
czysto utrzymane, a niejedne z nich 
zdobią małe ogródki, w kLórych pra· 
cują lokntorzv domu, pon:qdkuillc ra
batki i przekopując grządld. 

W wiP-lu icclnak domach panują 
bri1d~ . Można się o tym przekonać 
po wejściu na podwórze domu przy 
ul, Stalina 6. Pęk11ięta. rura pozba
wił11 mieszk11ńców tego 'dbmu - wo· 
dy. Do~ć obszerne ~iodwórze. :rndrze
wionc bzęm, n111 w~zclkie wnrunki, 
abv brć ezvstę i Pt'?:Yiemne dla oto· 
Ci'!enia, ale tak nie je~l. Zaśmiecone, 
7. wal11oc\•rn !lię płotem, odd7ielającym 
~asiednią posetiję, sprawia ono wra• 
żenie :i:aniedbania i opuszczenia. Nie 
lepiej przedstawia się stąn sanitarny 
posesji na tej!e samej ullcy pod Nr . . 4, 
zaiętej częściowo na lokale użytko· 
we. Rozrzucone na podwór;i:u kupy 
grnzu i drobnych części żelaznych, 
balkony zastawione skrzyniami. ga
łQziami jedliny i słomą, wvalądają 
niechlujnie. 

Te przyl;.łndy dowodzą, t.e nie 
W$:i;ysey jeszc:i:e zro;zumieli, iak ważną 
je~ t n;ec:r;ą utn;ymanie czyslości i po· 
n:qdku w domach, A wiemy, ża czy
stość decyduje o poprawie warul\ków 
kommrnlnych h1d110,ci. (a) 

TEATRY -i KI N A 
NOWY a-odz 19 _, „Poemat pe· 

dagogiczny„ 
IM. JARACZA - nieczynny. 
POWSZECHNY godz: 19.15 

,,Ch1>ry z urojenia". 
LUTNIA - g oJz. 19.15 - „Ulu· 

bi one rnelod ie" . 
OSA - nieczynny. 
PINOJUO ~ godz. 17 

sz~ta króla". 
„Nom 

sezonu Koła sportowe u progu • n.owego 

w tlniadt 12, 13 i J4. hm, o;rorlek 
Sikoleniu Mło1lszych Piclęgniarnk rrz)j 
mujc zapisy ka11iłyd11tl'k na 6-mie, ire,
n)' ktłrS młodozych pi~ięgniurnk dzicri~
cych, Wunmkiem przyjęcia 1111 kurs jr"I 
ukończenie 7 kia:: szkoły podstawowej, 
świadect"o lckunkic, mderdz~jl!~e <lo· 
hry stan 1il1•11wit1, wiPI. od 17 .Ju JO '. 111 

I orat Ol1inia tll'g11t1it11cji , i1ole<·znvch. 
I 

ADRIA (dla młodz.) - , , Ulića J?Y'a
nicznn", godz. 15.45. 18, 20.lS 

BA.TKA - „Ludzie bez skrzydeł''. 
godz. 18, 20 

DZIECI WRACAJĄ Z WCZASÓW BAŁ.TYK - Wyspa ~m zc;>śc1a" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

Zbl iża ~1ę ""'ro,; spor tów it>tnloh. 
Czł0!"1kowie kół spor towych przy za
kładach prncy oczekują na wyjście 
z du sznych . sal gimnastycznych na 
~wieże powiPt.rze aby w promie11iach 

Hokeiści ZSRR 
bawili pr,ejazdem 

w \~ arszawiP 
W niedzielę , 8 bm.' w godzi

nach wieczor nych, przejeżdżała 
p1·1.ez Wai·sza wę, udająca się do 
Bf'l'llna, '.lO-osobowa ekipa hoke
istów radzieckich. Podcza s pótgo 
dzinnego postoju pociągu na 
Dworcu Gdańskim w Warszawie 
sportowców radzic(!ki ch witali 
przeds tawiciele GKKF. CWKS 
orar. hoke lAci po tsey. 

Sekl'etarz GKKF - Skrzype l,, 
wręczył kierownikowi ekipy r a · 
dz\eckiej bukiet kwiatów, a ho· 
keiści 1 Jlscy rozmawial i ze swym i 
radzieckimi ~olcgami. z któryrni 
w~pólni e trenowa li w czasie swe
g o pob~· tu w Moskwie. 
Drużyna radziecka przcb~1wać 

będzie w Berlinie około 20 dni. 

Hokeiści l'adzleccy w ozasie 
swego pobyt u odbędą wspólny 
tren·ing i r ozegra.iii. towarzyskie 
s pot kania z drużynami hokejo · 
wy mi Niemieckiej Republiki De· 
mok rn tycznej. 

wiu;; ~'ll•l~gu >1lońca 1'07.wi jać &)ll'l\W· 
ność fir.yczn1i. 

Nic wsz~•>1tkie kołn iPOrtowe korzy 
s tnly - możliwości trening;u zimowe
go - często bez ich winy. Toteż ich 
członl\owi(l szczególn ie odczuwaj<) po 
t rr.abQ rekompensaty w sezonie lct· 
nim. Polni radosnej nadziei na spel
nfon ie swych zamierzeń układafo pia 
ny d zlałania na przyszloś~, zaczyna 
jąc od Czynu I-Majowego, który wy 
rnzi się przecie wszystkim masowym 
udziałem w Bieg-ach Na'rodowych. 
Zapał l chęci do pracy są duże. 

Nie wszędzie jednak zdolno~ci orga · 
niza<:yjne zarzą.dów pozwalają na roz 
wini.ęcie a kty wnej działalno~ci 
wszystkich członków kół .~portowych. 
Do:;.konała zachę ta do masowego 

ruchu spor towego, k t óry potrafił po
konać nawet wspomniane trndności 
organizacyjne są turniej e kół ~porto
wych z tel'cnu Łodzi i województwa 
w pilcc ręczn<'j, orga nizowa ne dotych 
czas przez Oki·<:g·ową. Radę Kultury 
F jzrcznej przy współudziale zrze
szeń sportowych. Na bazie wrai:e1i 
emocjonalnych, w szlachetnej rywa
liznc,Ji o pa lmi;> pierwszei'istwa, rodzi 
~ it;> masowy udzia.J świata pracy w ż;.· 
ciu i'!pm'towym kół. 

Wyni ki turniejów bylyby j eszcze 
w&panialsze. gdyby organi7,at orzy ich 
zechde!i nadać im bardziej pownżny 
chnl'akter. Myślę w toj chwili o ZS 
,,vV\6!\"ninrz" 

Brnk troski o stronę orgańizncyjną 
~~·cli tun1icjów, oto krótka ocena w y · 

dnrrn p1·zez uczestników o~tatn ich roz 
grywek zimowych piłki ręcznej kół 
ilportowych w zaldndach i contridach 
nnrnmy~li1 skórzanego, Koła te. jak 
w1ndomo. po likwid11cji „Związkow
ca." pl'zyJęly pa tronat ,,Włóknia1•r.a". 

Podob1w o.ninle stysz:ałem od przed 
~tawlc!eli kół Aportowych w zakła· 
dach wydawnictw spiiłd~ielczych i in
nych o organizacj i turnieju przez ZS 
hUnia". 

Wypowiedziom t ym towarzyszyły 
zawód i niezado\volenie. Nic w t ym 
dziwuego, bo n iopunktu nlność , ciągle 
zmiany kalendarzyka spotkań . często 
bez uprzedniego powiadomienia zain
teresowanych zespołó"'· czy brak 
n eu t ralnych i znających przepisy gry 
sędziów 11ie powinny mieć m'ejsca 
w ttik poważnej imprezie, gdyż to da 
je zły przykład innym. 
Masowość - to główna cecha spor 

tu socjalistyczneg·o. Przez umasowie
nie i ro:r,powszechnienie kultury fi· 
zyclnej o;;iągnlemy rozwój fizyczny 
~pe>leciefo;twa i coraz wyź;;zy po· 
ziom i.portu wyczynowl'go. 

Turnieje kói sportow;l·ch w <: nacz· 
!iym stopniu przycz~'n i aj11 s i<;> do 
zwiększenia naszych kadr spor to
wych . Odnośne czyniki winny zatem 
dotożyć starni1, aby następna impre
zy te~o rodi;aju organizowane już w 
najbliższym czas ie na zielonej mura 
wie. mogły spełnić· swoje zadanie ku 
zadowoleniu ogólu, 

\\ , Tomaszewski 
Kolo sportowe „Skóra {" 

Hala ZS „ Włókniarz" w dniu meczu bokserskiego pom,etl:.y rubotntczą reprezenfrl~ia S:wecii 
a ZS „ Wlókaiar=" 

POSi.IWZillNIE KOMITETóW 
PRZECIWALKOHOLOWYCH 
W Okr1-gówe,i Uafł1i!l Związkó" Z11-

wQdo1vych, ul, TL'nugutta 18, " dniu 11 
k,, i111nia o gorłz . lll w , pokoju Nr 106 
1 piętro, odbędzie się posiedie111e czlou· 
k1iw komitetiłlv IH'zeciwalkoholowych. 
dzinlających w zukłarłarh prttcy, 

T<nvarzyst" o Przyjaciół Dzieci, Od
cl~ial w ł~od>i, zawiaJnmi11 rodziców 
1 opiekunów, ie J1owról dzień z domu 
turnusowego w Grotnikach nasli!Jli " 
;ro•łr, dnia 11 k" ie1nia hr., o godz. 11, 
na dwprzec ł,ódź-Ka!ioka. 

DYŻURY APTEK --.. 
Dzisioj;,zej nocy dyżurują na5t~pująec 

nptcki: Daszyi1,ki ego 19, W'ólcznfak<1 37 
ZEBH.ANIA CZLONKOWSKIE Piotrl;;o11·,ka 22:i, Z11ier;;ka 146, Nowotki 

PSS 12, W o.hku Pobkicgo 56, Dąhrow~ka 
\V dniu di1;;ic·.i•zy111•Pow~7<tduia Svół-, 24b, Al. Koi:cht.zki 48. . 

dLielnia S110l.) wuów zwołuje zebrania Nr Pogotowia Rattmkowci;o 104·'.14. 

C~NTRALA HANDLOWA 
Przemysłu Elektrotechnicznego 

Ekspozytura Rejonowa w Łodzi, 
ul. Piotrkowska 105 

zawiadamlP, że podległv jej Serwis 
Radiowy przeniósł swoje warsztaty 
napraw radioodbiorników do now;go 
lokalu przy ul. Kilińskiego 44, w po-

dwórzlt, telefon •231-32. 326 

rracowmcv pojzuk1wan. 
Siu~arzy , tok11rzy, l>iącharzy, ele ktra 
monterów i robotników gos podar· 
czych -zatrudmą Za ktao:v Prz.emystu 
Bawełnianego im H. Sawickiej w 
Łodzi . ul. Niciarniana Nr 2. Zglo· 
szenia osobis te do Działu Personal
nego. · 282 

Kl'awców na prodl!kc.ię płaszczy mę
skich i robotników transportowych 
7;atrudnią Zakłady Pl'ze111ysłu Orlzie 
żowego iin. Or Próchnika w Łodzi, 
ul. Sienkiewicza 118. Zgłoszenia oso
his te przyjmuje Sekcja Personalna. 

311 

Księgowych wy~oko wykwalif ikowa· 
nych techn ików normowania w tere · 
nie oraz p1wticra zatrudnią natych · 
m ia s t Pol .s!\1e ZaklacJy Pasów, Arty
kuł<i ' Techn icznych 1 Rymarskich w 
Łodzi. P! ot1·ko~vs ka 278. Zgłoszenia 
asohis te pny,imuJe Dział Kndr 314 

Magazynicrn obeznanego i: przędzą 
wełnianą. przykręcaczy na selfakto· 
i-y, prządki, robotników t1·ansporto· 
wych 1 gospodarczych przyjmą. Za· 
kłady Pl'Zem. Wełn. im Wł. Reymon 
ta, Zgłoszenia do Dział~ Personalne· 
go, ul. Rzgowska 17 a. 316 

) 

Inżynier.ów i techników drogowych. 
s amochodowych, referentów sprawo· 
zdawczości z praktyką i ogrodnika z 
wyższym wykształceniem, zatrudni 
Prezydium Wojewódzkiej Rady Na· 
rodowe.i w :f~odzi. Warunki płacy do 
omówi enia. Zgłoszenia. ul. Ogrodo· 
wa 15, pokój 152, w godzinach i.tl'Zę 
dow~·ch. 819 

Referenta szkolnic twa zawodowego, 
technika-kalkulatora do działu „Glów 
nego Mechanika" zatrudnią natych
miast Zelowskie Zakłady Przemysłu 
Ba welnia ncg·o. pr:zedsiębiorstwo pań · 
s twow e wyodrębnione z siedzibą w 
Zęl owie, pow. laski. Zgłoszenia przyj 
muje Dział Person11lny 323 

Potrzebna starsza, uczciwa osoba do 
prowadzenia 3·osobowego gospodar
stwa, Pabianice, Warszawska 2 m. I), 
godz. 4,„-6. 524 

Wykwalifikowanych tkaczy (ki). 
prządki, ślusarzy, uczniów(ce) na 
tkalnię i przędzalnię oraz robotni
ków gospodarczych. magazynowych i 
transportowych zatrudnią natych· 
miast Za kłady Przemysłu Bawełnia
nego im. Marchlewskiego w ŁoJzi, 
ul. Ogrodowa 17. Zgłoszen ia osobi 
ste przyjmuje Dział Personalny. 

325 

Iniyniern lub technika na stanowisko 
kierownika planowania i technik~· 
mechanika na inwestycje maszyno
we, ślusarzy narzędziowych, toka· 
r zy, frezerów i robotników gospodar 
czych zatrudni natychmiast Fabryka 
Igieł Dziewiarskich w Lodzi, ul. 
PKWN Nr 37. Zgłoszenia osobiste 
przyjmuje Wydział Kadr, 331 

GDYNIA - „Pro,grun1 al< t ua lnośei 
Ki·ajowyeh i. Zagrunicznyc:h". 
godz. 15 16, 17 . li' l\J :W, 21 

i\lUJU.bi (iWAIWIA 11J1a rnt,.,rtzw żY"l 
„Leśna opowieśó". godz. 16, lS, 20 

MUZA - „Pierwszy start'', 
godz. 18, Zó 

POLONIA .,Dr Semmolweis" 
gQdz. 16.80, 18.30. 20 30. 

P.RZEPWlOśNlE - ,.Wn1·szawska 
Jli•emiera" . godz 18, 20 

REKORD ~ „$luby kawnle-rskie", 
godz. 18, 20 

ROBOTNIK - ,.Zapora", godz 18, 20 
ROJ\IA - ,.Kobieta wyrusza w dro

gę", go<lz. 18 20 
STYLOWY - „Dzielny Gajczi". 

godz. 18, 20 
śWIT - „Biały kie!" P.:odi:. 18, 20 
TATRY - „Pust r:ln.?. Patmei'lska", 

II seria, godz, 16, ,8, 20 
WISŁA - ,.Ucieczka z ni ewuli" 

godz. 16.30 18 30 20.ao 
WŁOKNfARZ - „Sł;i.wu ~port(l\\:a", 

godz . 16.30. 18.30. 20.30 ' 
WULNO$C - „:)tatek Uerbent" 

~odz. 16. lS 20 
ZACHĘTA - „Czekaj na mnie'•, 
~dz. 18, 20 

Co usłyszymy przez radfo 
Program na wtorek, 10 kwietnia 
11.50 „Głos mai<1 kobiety''. 1:?.04 

Dziennik. 12.15 Pri;ęrwa. 13,15 Aud. 
dla w~i. 13.30 Aud. s;z;kolIJa, 14.10 
Utwory fortepianowe. 14.30 Aud. 
szkolna dla klas licealnych. 14.55 
Koncert Malej Orkiestry Roz~łośni 
Krakowskiej. 15.lO Aud. dla świetlic 
dziecięcych. 15.50 Kon cert 60h!ltów. 
16, IO Aud. oświatowa. 16.20 Koncert 
skrzypcowv D-dur Prokofiewa. 16,45 
Aktualności łódzkie. 17 .OO Wiadomo· 
ści popołudniowe. 17.15 Koncert mło· 
dych takntów. 17.'!5 Aud, dla mlo· 
dz~eży. 18.00 „z dziedzinv radiot ech· 
niki". 18.10 Muzyka taneczna dla 
swietlic, 1$.30 Reporta~ z Nieborciwa. 
18.40 Marsze boi owe i · P,leśni r<!wo
lucyjne. 19.00 „Wszechnica Radiowa" 
19.20 Koncert Orkiestry Rozgłośni 
Wrocław~kiej. 20.00 Dziennik. 20.30 
Koncert symfoniczny. 21 .30 Muzyka 
i aktualności. 22.00 Audycja rozryw
kowa. 22.25 Muzyka taneczna. 23.00 
Ostatnie wiadomości. 

I 
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O NOWE l(ADRY PISARSl(IE 

Co pisała prasa łódzka w dniu 10 kwietnia 1931 r. 
OBNIŻKA PENSJI URZĘDNICZYCH 

Gazety drukują zarządzenie sana
~jnei rady ministrów, nakazujące z 
dniem 1 maia obniżkę pensji urzęd· 
niczych o 15 procent. Gazety wyja· 
śniają, że ubiegły rok budżetowy zam 
knięty został niedoborem w wysoko· 
ści 53 milionów złotych. Niedobór 
!en powstał na skutek niepłacenia po 
datków przez 'szereg firm krajowych. 

Dlatego więc, że firmy nie płaciły 
podatków. trzeba obciąć pensje urzęd 
nikom. Obniżka objęła również pra
cowników kolejowych, emerytów itd. 

Więk~zość akcji „PePeGe" znajduje 
się obecnie w kasach firmy „Hutchin
sofi", która · nakazała ostatnio firmie 
poważne ograniczenie produkcji, by 
móc sprzedawać w Polsce swe wła
sne wyroby gumowe. 

Firma „Hutchinson" zażądała peł
nego podporządkowania się „PePeGe" 
swoim dyrektywom. Zwołane nie
zwłocznie zebranie krajowych akcjo
nariuszów „zaakceptowało wszystkie 
żądania zagranicznych wierzycieli, po 
wiadamiają.:: ich . o swej zgodzie za 
pomocą depeszy, wysłanej wczoraj 

(Po konferen_cii. młodych 
Tade~si Na czterodniowej k~nferencji kół 

młodych pisarzy przy oddziałach 
Związku Literatów Polskich, która 
odbyła się w dawnym pałacu ,księcia go czytelnika. Walka o jakość - to 
Radziwiłła, przekształconym obecnie przede wszystkim walka o pogłębie· 
na Muzeum Narodowe, w Nieboro· nie ideologii dzieła sztuki, nieustanne, 
w:e, poruszono i przedyskutowano uparte wychowywanie i kształcenie 
wiele istotnych problemów z życia, się pisarza, opanowanie problematy· 
wyrastania i dojrzewania młodych ki współczesnego życia politycznego 
kadr literackich, Szczególne znacze- j artystycznego. 
nie miała ta konferencja dla naszej 
pracy organizacyjnej z młodymi pisa· Zagadnieniom tym poświęcone by· 
rzami: wskazała na braki i błędy. nie ły dwa referaty: referat tow. Pawła 
dociągni~cia i zaniedbania w opiece Hofmana i / referat Wiktora Woro· 
nad młodym pisarzem, dała pełną cha szylskiego o współczesnej literaturze 
raktervstykę młodych środowisk li· polskiej, 
terackich. wykazała pewną dojrza· Walka o jakość - to pogłębienre 
łość· artystyczną i polityczną debiu- twórczego stosunku do tradycji naro
tantów z lat 1949-1950. · dowej, korzystanie z dorobku wiel

do Paryża". 

kich naszych poetów, prozaików, pu
Dorohek twórczy naszej młodej li· blicystów: Kochanowskiego i Frycza 

teralurv poszczycić się może dużymi Modrzewskiego, Potockie~o, Krasic-
POŁOWA BEZROBOTNYCH osiągnięciami. „Wiersze Edwarda Hoł- kiego i Mickiewicza, Słowackiego, 

MA BYĆ POZBAWIONA ARESZTOWANIA DZIAŁACZEK dy, poemat 'Andrzeja Mandaliana, sa- Orzeszkowej, Sienkiewicza, Prusa, 
ZASIŁKÓW KOMUNISTYCZNYCH lyry Litwiniuka, opowiadania Ku- Żeromskiet!o. Nie można sobie wyo· 

śmierka, utwory Gaworskiego, Kapu· brazić. aby młodv pisarz nie praco-
p d ł Gł P Na ulicy Ce"ielnianej, tuż obok ' · · ki ó, K s utskie«o Koguta ' o powyższym tvtu em „ os o- " scms e.,.o, 0 z & • - wał usilnie nad przyswoi· eniem sobie 

" d · z k I H placu Dąbrowskiego, a"enci policji · · d ś · d ,,..., · · ranny onosi, że wiąze zb an- " swia czą 0 wia 0~-.m przyswa1aruu tych wspaniałvch tradyci'i nasze1' kul 
dl h · p ł h ł schwytali dwie młode dziewczyny, za · gł b' · ł d h · ' owyc 1 rzemys owyc wystąpi 1 po ę :amu przez m o yc pisarzy tury i sztuki. 
do władz z żądaniem dalszego o4ra- jęte rozklejaniem afiszów z odezwą metodv realizmu socjalistycznego. O 
niczenia praw do zasiłków dla bez- Komunistycznej Partii Polski. Dziew- Konferencja młodych pisarzy odbv tradył cdji chnarodolwt;i !mówił referat 
róbotnych. Według żądań Izby do- CZ'l'ny osadzono· w więżieniu do dy- wda się w chwili szczególnie gorącej grupy m o y po oms ów warszaw
picro po przep1·acowaniu 48 tygodni spozycji siidziego śledczego dla spraw walki o pokój. Ostatni dzień konfe· ~,ie~; Jka!1ionówżny, Ddr.ewnowskMiei;1o, 
w rokµ - pracownik miałby prawo politycznych. rencjj był dniem ogłoszenia Narodo- w asllews iego, migro zkiej. ela-

b We"o Pleb1'scytu· Poko1"u przez Polski nia Kierczyńska mówiła o literaturze 
u iegać się o zasiłek. Zlikwidowało· " d · k' · 'd · d k · 
b ł TRZĘSIENIE ZIEMI W REPUBLICE Komi'tet Obron"ców Pokoi'u, Wzrost ra z1ec 1e1, 1 ące1 o omumzmu, 

y to zasi lti dla 50 procent bezrobot k · · k ' l h 
nych. NICARAGUA znaczenia sztuki w .społeczeństwie ws azu1ąc, 1a na poszczego nyc 

budul.ącym podstawy soci'alizmu, d. oi'· etapach rozwoju literatura radziecka 
Mana«ua - stolica republiki środ- g ł ł · t d · k' 

ZAG. RANICZNI BANKIERZY " rzało"ć nasze"o widza, czytelmka, poma a.a spo eczens wu ra ziec ie-
kowo-amerv. kańskie1' - Nicara«ui - · s b d ć d t · I' 

RUJNUJĄ POLSKIE FABRYKI " ·łucł1acza, o.tro-mne zadania politycz· mu u owa po s awy soc1a izmu, a 
nawiedzona została niebywałym trzę ~ i; b · f d t J • 

Oe. kto.re stoi'ą przed naszą sztuką - 0 ecme - un amen Y rnmumzmu. 
Gazety donoszą, że tzw. „Polski sieniern ziemi. Całe miasto leży w N' b 

T ł Il oto za"adnienia, które znalazły swój ie można wyo razić sobie, aby 
Przemysł Gumowy - PePeGe" w gruzach. ysiące domów p oną. ość 1" ł d • · I ł 

G d . d 'd . b . . of1'ar obl1'cza s1'ę na 2.500 zab1'tych t' wyraz na konferenci'i, m o y tworca me wa czy o poznanie 
ru z1ą zu prze) zie o ecme prawie · lk" d bk G k' M 

całkowicie. w ręce bankierów zagra· kilka tysięcy rannych. Z 30-tysięcz· Zasadnicze problemy konferencji wk ie ki~go 0

8ro ł uh or iegEo i b aja· 
h k k O I d · M · 1 d · n1'eborowsk1'ei·, to·. walka o nowe ka- ows tego, zo oc owa i ren urga. 

nicznyc , tórzv za pożycz ę 12 ty· nej u nośc1 anagu1 - za_e wie co W lk · k · ·• lk 
• ł h · ]' · d · · I · d łał dry p1'sarsk1'e1 walka o 1'akos'c' nasze1' a a 0 Ja osć 1 wa a 0 nowego 

s1ęcy z otyc prze1ę 1 nowy, powazny rugi m1esz tani.ee z o uciec z wa- t ln'k • · lk 
1 •• al I · · t literatury, walka o nowego, masowe- czy e 1 a - to rówmez wa a o opa 

;"~p~a-t_~_t ___ t_c~P __ t_e=~--to_w_a_n_y~s_t_w_a_._ą~c-e~g~o-fil~ę-w_:g_ru_z~y-m_i_a_s_a_. _____________________ ~~w=~h~cihln~~daar~dya 

Na półce z książkami 

-Żołnierze wielkiej \ sprawy 
Książka Tillarda p. t. „Żołnierze . policję petaii.nowską, która podczas 

Wolnej Francji"*) należy do ka- wstępnych „dochodzeń" morduje 
tegorM dokumentów literackich, Leblonda, zaś dwóch jego stortu
utrwalając~cb w pamięci pokoleń rowanycb towarzyszy przek~uje 
bohaterskie dzieje francuskiego gestapowcom. Forestier ginie 
Ruchu Oporu, ściślej mówiąc - wkrótce pod kulami plutonu egze 
lewicowego, pemokratycz.nego od- kucyjnego; Portal poświęca swoje 
łamu, któremu przewod:roła „par- młode życie dla ocalenia Jakuba 
tia roostrzeldwanycb" - partia ko Vidala, ten bowiem musi być ura 
munistycz.na. Autor książki sam towany, by - po szczęśliwej u
był czynnym ucrzestnikiem tej właś 1cieczce z więzienia - mógł l?JJOWU 

nie konspiracyjnej organizacji objąć swe kierownd.aze, bojowe 
F. T. P. („Wolni Strzelcy - Par- funkcje. 
tY!Ulnci"), dlatego też je~o wspom- W sposób prosty, lecz obrarz:owy 
nienia mają wagę autentyzmu, a i pr.zekonywający maluje autor 
niektóre z działających w opowia książki niezłomnie mężną postawę 
daniu postaci noszą prawdziwe, bojowników komunistycznych w 
historyczne nazwiska. obliczu zadawanych .im tortur i 

Bohaterstwo i patl"ioty;;m „żoł- ?i.echybnie oc;:ekująceł śmit;r~. Je 
nierrzy wolnej Francji", walczą- sli nawet. ktoryś rz nich, ~aK n?. 
cych zbrojnie przeciwko faszy&tow ~ortal, m~ .stanął w pewi;ie.J chw;.
skim okupantom i rodrz;imej zdra- li calko"."1c1c na .'vys~l~o~C: p<>WJe 
d-z:ie - oto treść książki Tillarda, rzonego. 1i;n za?~nia. pozm.eJ da~szą 
pełnej dramatycznych i pasjonu- _swą d21ałal:iooc1ą o~upt.iJe ~vmę, 
jących epizodów. Osią akcji jest ~nosząc s.1ę do wyzyn heroizmu. 
wysadzenie w powietrze hitlerow- ?ą ~o ludz.1e te~o samego pokroi.u 
skiej radiostacji w Sadnt Assise I teJ sameJ . m;ary, co autorow'.~ 
pod Paryżem, dokonane rz bezprzy sł~nnych. „L1stow rCYZStr7elan_Ych .. 
kładną odwagą przez grupę boj-0w y.71i;rzą, ze pona.d _męk~ 1 śm1erc1~ 
mków z F.T.P., pod kierownic- zyc;1e. trw~ daleJ, _ze. rz 1ch o.fiarJ'. i 

twem Jakuba Vidala, konspiracyj poswręcema. wyrosme Franc~a w1el 
nego szefa okręgu. Obok Vidala k~, woli:ia l du:ruia z takich sy
na pierwsczy plan akcji wysuwają naw .. Gmą ~ud'l.le .. lecz wa~a to
się postacie jego podkomendnych czy się ~ale.i - az do zwy.c1ęstwa 
_ P.ortata Forestiera i Leblonda, nad bestią faszystowską, az do o
bezpośredr{ich uczestników rz.ama- statecznego wyriwoleniia kraju i 
chu na radiostację. narodu. 

Zost.ali oni aresztowanli przez Dużo miejsca poświęca Tillard 
w swej książce dzielnym kobietom 

ani reczygnacji, wrueJą przeboleć 
nawet śmierć swych najbliższych; 
w · warunkach więzie.nnych wspie
rają ich słowem i czynem, a trze
ba dodać, że „najbliżsi" to nie tyl
ko ci, z którymi związane są wę
rzłami krwi i miłości, lecrz wszyscy 
ich towa•rzysze broni, któray wal
czą, · cierpią i umiera.ją za wspólną 
sprawę - rza sprawę wolnej Fran
cji. 

Ksiażk,a T.UUarda, Podobnie jak 
wydańe wO"Leśniej w przekładzie 
polskim „Listy rozslrzela.nych", 
„IVI:i1C2ące masrzty" - Lafiitte'a i 
opowiadania Aragona, ukarz:uje głę 
bię podziału pomiędzy nieustraszo
nymi patriotami z demokratycz
nego Ruchu Oporu, a napiętnowa
nymi niezmytą hańbą „grabarlllł

mi Francji'· obcego i rodzimego 
autoramentu. Walka zdrowych, 
twórczych sił narodu francuskiego 
pod pl'!Zewodem partii komuru
stycwej rz przemocą popieranej 
przez kapiiał międzynarodowy re
akcji nie jest jeszc:ze, jak wiemy, 
zakończona, tyle tylko. że zmieni
ły się '"'-arunki tej walki, a miej
sce Hitlera zajęli jego amel'ykań
scy naśladowcy. Lecz wynik tych 
zmagai'11 który oodecyduje o pr.z;y
szlości ludu frarncuskiego, jest prze 
sądzony rz góry: zwycięstwo będzie 
po stronie tych, którzy reprezentu 
ją tradycje i ducha naijlepszych 
żołnierny Ruchu Oporu. i mają w 
sobie ich mę1>tw-0, hart i stanow
C"lOŚĆ drziiałan1a. 

nego. wyrabianie w sobie zmysłu kry 
tycznego, wzmacnianie pionu samo· 
krytyki pisarskiej. Tym zagadnieniom 
poświęciliśmy dwa ręferaty: krytyk 
Ryszard Matuszewski, omawiał doro
bek prozy i dramatu młodych pisa
rzy, poeta - Andrzej Braun, mówił 
o poezji młodych pisarzy. 

Tak więc rola literatury w walce 
o pokój i ogólnonarodowe cele Planu 
Sześcioletniego, twórcze korzystanie 
z tradycji narodowych, z dorobku i 
doświadczeń literatury radzieckiej, 
pogłębienie umiejętności artystycz-
nych - oto zagadnienia, które stały 

Kobiety chińskie 

• pisarzy Nieborowie) w 
Borowski mówił ostatniego dnia obrad Mieczy• 

sław Jastrun. Opanowanie warsztatu 
twórczego, to pogłębienie metody re· 

się tematem czterodniowych, gorą- alizmu socjalistycznego, w poezji: wal 
cych, namiętnych dy'skusji. ka z deklaratywnością, walka o kon· 

Dyskusje te wykazały właściwy. kretny, żywy, barwny, poety9ki o• 
serdeczny, politycznie słuszny stosu- braz: w prozie: o żywy, jędrny, gład· 
nek młodych pisarzy do tych zagad· ki i giętki język, o celność charakte• 
nień. Zaznaczyły się jednak w dysku- rystyki postaci, o polityczną namięt
sji pewne błędy. Niektórzy młodzi ność w walce klasowej, w której -
krytycy sądzili, że nihilistyczny sto- iak niezawodnym orężem - posługu
sunek do literatury powojennej po· iemy sie literaturą. Stawiamy młodej 
mole młodym pisarzom podnieść na literatul'Ze wielkie wymagania i wie· 
wyższy poziom ich twórczość. U pod nymy, że wymaganiom tym sprosta. 
staw tego stanowiska leżał lęk przed W wyniku dyskusji stwierdzono. że 
bogactwem problematyki Planu Sze- naczelnym zadaniem jest ulepszenie 
ścioletniego. Błędne to st=owisko metod wychowania kadr literackich 
zostało ostro skrytykowane przez u- i ułatwienie im startu. Należy mło
czestników konferencji. dym pisarzom umożliwić stuma lacho 

Przysłuchującego sie dyskusjom u· We poprzez stypendia, bursy, porady. 
derzala głęboka znajomość terenu, Należy wzmocnić organizacyjnie koła 
wykazana przez młodych pisarzy, O· młodych i wzmóc nad nimi opiekę 
powieść Koguta o zai!adnieniach bu- starszych pisarzy. Należy wymieniać 
downictwa, Kuśmierka z objazdów doświadczenia między kołami w pra~ 
po Polsce, Jaźwieca o pracy tereno· cy. 
wel(o propaf!=dzisty Towarzystwa Należy przedyskutować sprawę u· 
Wiedzy Powszechnej, Gajdy, robot- tworzenia Instytutu Literackiego, któ 
nika śląskiego, o życiu racjonalizato· ry by systematycznie zajął się kształ 
rów i przodowników śląskich - wnio ceniem kadr literackich. Należy utwo 
sły wiele świeżego, cennego materia- rzyć przy Zarządzie Głównym Związ 
łu do dyskusji, świadczyły o nowej, ku Literatów Polskich komisję do 
bojowej tematyce naszej prozy i po- pracv z młodymi pisarzami, odpowie
ezji, - dzialną za dopływ i kształcenie kadr 

Słuszna była krytyka młodych pi- literackich. 
sarzy IZ prowincji pod adresem śro~· Najważniejsze jednak zadanie stoi 
doM.<iska warszawskicJ!o, szczegó1nie przed Związkiem MłodzieŻy Polskiej. 
warszawskiego koła młodych, które Związek Młodzieży Polskiej wiI;,1ien 
przewodzi innym kołom oraz poradni zainteresować się bliżej ni~ dotąd 
literackiej. Omawiano trudności, na ia- pracą kół młodych pisarzy, związać 
kie młodzi pisarze napotykają w de- ich z konkretną robotą ZMP-owską, 
bi utach, na nieraz niewłaściwy sto· wychowywać ich w ·codziennej pracy 
sunek do nich redakt.orów, wydaw· polit)lcznej i szkoleniowej. Taka opie 
ców, ~tar.;zych kolegów literatów. ka, takie systematyczne ZMP-owskie 

Jednocześnie jednak dyskusja wy- szkolenie - pozwolą młodym pisa· 
kazała, że młodzi pisarze muszą nie- rzom stać się godnymi naszej wiei· 
ustannie po~łębiać swe wykszlałce- kiej tradycji sztuki narodowej i rewo 
nie ideowe, fachowe, artystyczne, mu lucyjnego dorobku sztuki radzieckiej, 
szą .bardziej przejąć się sprawami I pozwala im włączyć się jeszcze czyn· 
warsztatu twórczego, opanować rze- ,niej do walki o pokój i Plan Sześcio
miosto literackie. O trudnościach letni, którą wraz z całym narodem 
swego warsztatu twórczego pięknie prowadzi postępowa sztuka polska, 

Sanatorium kołchozu · im~ Stalina 
Ła<lny, niebieski autobus, pozo

stawiając poza sobą step, wjechał 

do osiedla. Po chwili zatrrzymał się 

przed okazałym budynkiem; z pra
wej strony budynl(u wznosiły się 
strome skały, iz; . lewej - szumiały 

walczą o pokói 

wody bystrej górskiej rzeki. Ten 
pięknie ppłożony dom, to sanato
rium kołchozu im. Stalina w rejo
nie iwanowskim (Kraj Krasnodar
ski). Znajduje się ono w jednym z 
najlepszych uzdrowisk Północnego 

Kaukaizu w „Gorącym Zdroju", słyn 
nym ze swych siarczanych źródeł 
leczniazych. 
Leczą się tu i wypoC!Zywają koł

chol.n:icy i ich rod-z.iny. W roku u
biegłym przebywało na kuracji w 
sanatorium 65 osób. Część skiero
wai1 wydn,)e bezpłatnie kolchO!Z.owa 
kasa wzajemnej pomocy, cu.ęść zaś 

biorą kołchoźnicy na własny rachu
nek. Koszt pobytu w sanatorium 
wynosi 300 - 400 rubli miesięren'ie. 

W sanatorium stworzono wsrzelkie 
warunkoi, 'Zapewniające kuracjuszom 
doskonały odpoczynek i leczenie. 
Oddział leczniczy wyposażony jest 
we wszelkie urządrzenia do mbie
gó;,..v i kąpieli. Chorzy pozostają 
pod troskliwą opieką doświadczo

nycq leka:rzy, Posiłki wydaje się 4 
razy drziennie; są one bardzo uroz
maicone i obfite. 

W sanatorium często urządza się 
koncerty dla kuracjuszy oraz wy
cieczki do okoliC?.nych. miejscowości; 
codziennie przychodzą najśwież~e 
gazety i czaoopisma; biblioteka wy
posażona jest w Sl)orą ilość książek 
Wspominając pobyt , w sanato

rium. kołchoźnica Marta Iwanowa 
powiada: 

*) Paul Tillaird - „żołnierze 
Wolnej Francji". Prrzekład auto
ryzowany Stanisława Brucza -
Warszawa, Państwowy Instytut 
Wydawniczy, str. 188. 

francuskim, które - jako matki, 
żony czy nairzeczone „żołilli.erzy 

wolnej Francji" - są również tro 
pione, pmeśladowane i więzione 
pmez hitlerowskiego wroga. Ko

. biety te, nie poddając się rozpaczy 

Ta prognoea tiasuwa się nieod
parcie przy czytaniu pięknej książ 
ki Tlllarda, przełożonej na język 
polski przez odpowiedcialnego i 
starannego tłumac:zia. 

Do światowego frontu walki o pokój n"Ciqgail! się aktywnie milio1iy kobiet ch1ń 
skich. 

.,Nie tylko się tam wyleC2yłam, 
ale i doskonale wypoczęłam w przy
jemnych, kultura!lnych warunkach. 

I 
Po powrocie do kołchozu zabrałam 
się do pracy ze rzdwojoną energią!" 

Lecz rozmawiać było trudno. Konie ścieśniały tłum, ludzie po
tykali się na kocich łbach jezdni, łykali łódzki kurz. Był skwarny 
dzień. Przy wejś9iu na cmentarz żandarmi zeszli z koni. Pokrzyku
jąc i nie szczędząc razów zaczęli segregować ludzi. Kobiety wpusz
czono na cmentarz, mężczyzn ustawiono- pod murem. Zaczęła się re-. 
w.:?:ja osobista. Robotników, którzy nieśli wieńce z czerwonymi 
szarfami od razu are~z.towano. Krauze stał przy ko1l.cu długiego 
szeregu. Ręce miał poruiiesione do góry i patrzał w szarawe skwar
ne powietrze, na gęste listowie kasztanów. Odczuwał zimny ciężar 
w kieszeni, lecz nie myślał o nim. 
Rewizja trwała. Zwolnieni odcho· 
dzili i znikali w bramie cmentar
nej. Kilka osób odstawiono na 
bok. Grupa żołnierzy z rewidują· 
cym feldfeblem zbliżała się. „Lo
dzermenschowa mość" powtarzał w 
myślach Stach, to znowu zaczy· 
nał liczyć stojących przed nim: 
wysokiego robotnika bez kapelu
sza, niskiego staruszka z żółtymi 
opadającymi ku dołowi wąsami -
znał go, był to szewc z ich ulicy ... 
Feldfebel, którego znużył jedno· 
stajny proces obmacywania kie
szeni. kazał starszemu żołnierzo
"1i z ogorzałą twarzą zba<iać sto-
jących w drugim szeregu. żoł- . 
nierz skierował się wprost do Stacha. Od razu namacał rewolw~r, 
ale nie wyciągnął go, tylko wesoło mrugnął. Stachowi przez chwilę 
zrobiło . s~ ciemno w ocza~h. Był przekonany, że żołnierz drwi 
z niego, że to się już zaczęło. 

BOLESŁ~ W DUDZIŃSKI Na :djęciu: wielki pochód w obronie pokoju - ::organizowa11y prze:: kobiety 
S;anglwju. I B. w. 
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LOKAUT\ 
- Idiom, idiom, siuda - powiedział żołnierz i odprowadziwszy 

na bok Stacha, zapytał prawdopodobnie półszeptem (Stac,h później 
z trudem mógł przypomnieć sobie szczegóły tej sceny: był przeko
nany, że żołnierz rozmawiał z nim po polsku.) 

- K kakoj partii prinadleżisz ?.„ gawari prawdu. Socjałde
mokrat? 

Tu zręcznie wyciągnął z kieszeni Stacha rewolwer i schował 
do swojej. 

- Nu· idi t"iepier. nie bojsia„. ~ 
Na cmentarzu już od dłuższego czasu trwały przemówienia. 

Stnch stał daleko i nie wszystko docierało do niego. Ale mimo 
wszystko nie potrafiłby się skupić. Niedawne podniecenie nerwo
we przeszkadzało mu. Powtarzał w pamięci scen~ z żołnierzem, szu
kał w tłumie znajomych. Z daleka widział plecy Najdla i matkę 
z dzieckiem.., Stasiakowej na rękach. Teraz mówił Murzyn. Stał pod 
starym kasztanem na wysoko usypanej ziemi, wyrzuconej z wyko
-panego grobu. Jego słowa padały wyraźnie i donośnie: 

- •.. Widzimy tu także w jednej z trumien zwłoki kobiet~. Kto 
wie coś o niej. W gazetach nawet nie podano nazwiska. Ale tę. ko
li < obserwowano jeszcze rok temu, kiedy w naturalnym odruchu 
nienawiści walczyła na ulicach Łodzi. Obecnie młoda matka nie ' za
stanowiła się nad losem ·swego maleństwa, odważnie wyszła w po-

chodzie protestacyjnym przeciwko prowokacji łamistrajków. 

!3mierć jej i los jej osierociałego dziecka padnie bodajże najcięż
szym ciężarem na sumienie tych wszystkich, którzy przyłożyli rę
kę do lokautu łódzkiego. Wiem, że ludzie ci nie mają sumienia i że 
nie ma sensu przemawiać do nich w ten sposób. Powiem więc ina.
czej : krew tej kobiety pozostanie hasłem dla tych wszystkich, którzy 
nie złożyli rąk w walce z wyzyskiem. Takich rąk jest coraz więcej 
i żadne lokauty, żadne prowokacje, żadne środki przemocY, ich nie 
zastraszą i nie skrępują .... 

Krauzowa niewiele zrozumiała 

z tego, co mówiono. Przyszła tu 
J stała w skwarze, z c1ęzarem 

dziecka na rękach, ponieważ uwa
żała, że należy to do 1 jej obowiąz
ku. Twarz miała skupioną i po
sępną. Najwięcej uwagi poświęca
ła maleństwu. Dziecko podenerwo
wane ruchem tłumu z początku pła 
kalo, później zaś, na cmentarzu, 
uspokoiło s:ę spoglądając na ota· 
czających je ludzi niebieskimi 
krążkami szeroko otwartych oczu. 
Zdawało się, że rozumie znacze

nie tej chwili w swoim życiu, któ
re: obfitować będzie w ciężkie do
świadczenia, nędzę i zaciętą wal· 
kę, ale u którego kresu zaświta 
zorza. wolności... 

KONIEC 
Czerwiec 1'950. 
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